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Macki dolara nad Europą 
Generał eJay, dlowódica amerykańskich ry miał osłodiz.ić Europie g-0rzk<J.1 pigu~kę mieckiego. W kołach francuskich przypu \ władzy po ś111ie,rci wielkiego m·t.zyden· 

~ił zbro}n:vicih w Nfomde·oh. otrzymał w zaaplikowaną. jej prz.ez Marshalla w po- szcza się, że rozmowy te Pó.ida. poza ta Roosevelta. Nie przeżywamy też r{iz-
w tych ·dniach ze sztabu .głównego („J.o· staC!i: no·wej dyrektYWY szitahu amery- dzied~in~ przemysłu i obejmą równ:eż cza rowaf1 i kociokwiku. · 
nt Chiefs ,(łlf Staff") oow.ą dY,rektY}l.1•ą kańskieg-0, sPrawy organizac~i administracji ł)()lity- Mó\vimy tw..ardo: odmdz·enw imper1a-
Jla władz okwpacyjn:vch strefy amerykań Z-drodniczy .miraż dolarów p-0dziatał cznej Zagłębia Ruhry. !izmu niemieckieg-0, Próbie pogwałcenia 
' kiej. Pi·orunują·co na niektórych eur.opeuskich Samego Bevina też tak ,.zatkało", po uchwał · poczdamskich przeciwscawimy 

Now.a d'Yirektyfw.ci przeciwstawna jest męiżów stanu. Stąd gorączka zwk~zana z oświadcz.eniu Trumana, że po przyj.zź- si:ei z całą mocą naszą, Wiemy d-0brze je-
. ałk'°'wlcie d0tych!czarow.ej, wy.danej je- lwnrferenojtą, paryską. dz.ie z Paryża <l<o Anglii nie miał nic do dno: Niemcy imrperiaHstyc.zne -- to nasz 
szcz-e '.Pfl'Zez igenei:ała •fisenhowei;a, a '9- Obecnie po n-0wej dyrektywie szfabu PoWi·edze·nia dz.ie-nnikarz.om n.a !.!Sprawie wróg. 
oartej, na ucliwała:c1h konferencii uocz,dam amer;ykańiskie1go, Po Q1Świadc~cniu Tr.u- dHwienie swej polityk~. My cbcerl}Y . odbudowy zniszczonych 
:0k1ej Wi,el'ki~j TrMki. Zrywa >0na z zasa- mana, które ;pozbawiło uczestników na- - Ty!Ś te:go chciał Geo·r.ges Dandin - przez Niemcy krajów Eur·orpy, :a n:e odbu 
dą k-0nieeznos•Ci ukarania Nlemioec za rad paryskich nadz,i·eoi na ząinkasowanie można powiedzi,eć ~a znakomitym p'isa- dowy · imperi<Ilizmu niemieckie.go. 
z-br-0d1Jię wQjny napasflni<e·~j i dQ<konane d-0larów w tym roku, przeżywafa oni rzem francuskim tym <lV'Plomato:n o dz.i- O nasz,ąi przyszł·o·ść jeste·śmy . spokojni. 
'1arlbar.z!Yl]s·twa. ;prawdziwy k-0ciokwik. wnie sła•bej na widok dolara ;;f0:;.vie. Ai- Wierzymy w " ńiesp-0·żytą ffi{}C i nracowi-

WiręCiz l})rzeciwnie ·nowa· dtyirek:tylwa Jak podaje angielska a!gencja telegra- bo też inaczej: Jak kto sobie poście-ie, tość naszego narodu, w siłę naszych 
szt<l'bu ameryikańskiego wy·chodzi z za- ficzna Reutera „minister Bidault zakomu - tak się wyśpi. 'll'rZ~iadół ii so}usq;ntków ze Zwia,zkiern 
ł ożenia, i;e N~emcy maja.i d.o odegrania nikował członkom rzadu, że w prywat- Trudno oowiem s-0ibie wyobrazić, aby Radzieckim - najwioęjkszą potęgą świa­
:z.ołowa rol:ą w Euwpie i }ej odbudowie. nych rozmowach z Bevinem wyraził za· nawe•t 'PP. Bevin i Bidault było wygodnie ta na czel,e, wierzymy w wolę pok-0ju na 

Zrywa z zasada; roz:brojenia, demildta- niep0kojenie Francji w związku ze zmia się wyspać na Madejowym lożu. przy- rodów ·Etu-opy i świata, w zw:vcieskie si­
·na:cji i denaZYJfiikacj] Niemiec. P.rz;eciw ną 1P'Olitykj Stanów Zjednoczonych ·wo- gotowanym przez USA dla swych kontra ły '))ost:~1pu .Judzkiego. Wierzymy te·ż w 
>tawi;i się ,spłacie ruzez Niemcy aakicb- bee Niemiec, w nowej instrukc_ji dia gen. ·hentów eurO])ejskich. wielki naród ameryka·ński, w je,1w -trze-l­
ko·lw.łek odszi'kodowoo dlJJa państw sodu- ~la;V'a. Obawy francuskie doty~z:i: rów-, My, Po)acy, nię mie11i ,śmy już złl:dzefi wość i praktycznQ'ŚĆ i rnmH-0waufe wolno­
;;zniczyclł z ibieżąooj Pr-0duikc:H. wz·edw- n11.ez rozmów anglo • amerykansk1ch na co do k1·enmku nadawane.go !><J1'ity·ce ści i p-okoiu. 
stawlia 0 1granicZ1enfom ;produkcji p.rzemy temat przyszłego rozwoju przemysłu nie USA przelZ tyd1. którzy d.osii<i tam do Edward Uzdafiski. 
•łowej N~emJee, wYStwude ~a 'io; zwi!Elli<- ----------------------------------------------

~f:·n;:e~~a~~!:f~wwi~r:;::;zj!sit ~~~~~Be V 1· n Ił u m'a czy· •. ę kons·ekweritn.ie c:Femokraty-cznym parti-om · 
niemieckim, u:a·le<:a IJ)OIJ>ieranie Partii i u-
~rut><>w•ań niemieckk·h , tojących bez za 
.;trze--alń na gruncie k.:iipit~Mstycz.nym. O 
.v~<l:asi!y~~~~i! ;~~~·ń:;;11t~a.1:~ · stra krytyka brytyjskiej· pol.ityki -zagranicznej w Anglii 
wa'!J·eti, złiednocl'Jon:ej repu1blke niemieic- LONDYN PAP. --: ~a konferencji związku mienia w spornych zagadnieniach międzyna· Zawodowego Robotników Transportowych, 
kieJ, a za Juin~ redernciją ,„kirajów" ·nie- zaw?dowe'iło robot~1kow tra~si:ior~owyc~, wy- rodowych. liczni delegaci wyrazili zaniepokojenie z po· 
miecfilch z pozbawronym list ,i Y'cłt , ·h głosił mm1ster Bevm prz.emo~1en~e, poswięco ~i~ister Bevin, odpowiadając n11 zarzuty, wodu b~ytyjskiej polityki zagranicznej. Zaz-
wł d ' •I . ·, • k' <> .IJ cec ! ~ ne w głowne1 mt~_rze l?rob_le~ skierowane pod swoim adreśem, zaapelował naczyli oni, że polityka Bevina zmierza do 

a zy oogo nomemiec im rzą,d.em na I moro wewnętrznym Wielk1e1 do kryJyk6w brytyjskiej polityki zagranicz- pełnego uzależnienia Wielkiej Bry.Janli od Sta 
czele. . • ' ' Brytanii. Mówca poruszył ró· nej, aby nie oceniali działalności jego na pod n6w Zjednoczonych i do podporządkow.ania 

Co Za spr.~yny kierowały autonmi no I --... '\ła wnież niektóre zagadnienia stawie doty~hczasowych wyników, lecz cier- gospodarczego oraz politycznego Wielkiej 
' wej dyrekty•wy? ' . '1 międzynarodowe, podkreśla· pliwie czekali na moment, w którym dupro- Brytanii interesom Stanów Zjednoczonych. 

Nie trud~no od1gadnąC. Reakcyjne sfery jąc, że należy działać ostroi:- wadzi swe plany do końca. Mówcy wyrazili również niezadov;olenie z 
~vj~lkokapjtatiistyczne USA pragną prze· nie cierpliwie, aby doprowadzić do porozu- LONDYN PAP. - Na konferencji Związku rozwoju sytuacji w Grecji . 
. Jąc w swe ręce oot~ny przemysł Zagłę­
bia Ruhry ł Nliemiec Zachodnich, zmono­
polizować w swym ręku eksp0rt niemiec 
ki i robić kokosowe iu,teresy licosztem 
P<>Z<>Stały.cb Państw eul'OIPeiSkich. 

tlał.as W<Jkół tzw. ,;Planu M.a.rshaUa" 
był W.m Przy,sł<>wiowy:m cuikforkiem, któ 

Sukcesy powstańców greckich 
Imienin 

wzbudziły panikę w obozie taszystów. - Maximos prosi o woiska amerykańskie 
Prazydenta RP MOSKWA (Obsł. wł.) Dnia 15 lipc·a pod m-0narchistyczna gazet-a „Ellenikon Emas" za,tyzantami, o ile liczeon-ość_ armti wzrosłaby 

'1 • przewodnictwem premtera Mcorlmosa ·odbyło mieścHa informację, jakoby mtn. Tsaldaris do 2d0 tysięcy, o co rzqd będzie zabiegał u 
WARSZAWA PAP W się posiedzenie Rady Obrony Grecji, na (ptzebywajq;cy obecnie w Stanach Zjediloczo szefa misji amerykańskiej w Gtecjt - Gris-

. ~ . · ·. _ . · _ . obec licznych którym po raz pierwszy był obecuy szef ame- nych) poinfonnował 1ząd grecki w jednej ze v1olda. 
l~py.tan odn~·~>n:ie 1m1em~ Pre~y<lenta rykańskiej misji wojskowej Lifesay i attacbe swych depesz, iż rząd ameryk~ński zamie- w kolach dziennikarskich stwteri::łzc się, 
R~zypoo~litej, kancełana cywilna po -morski adm. Stackenberg. Jak zwykle - byli rza wysłać do Grecji swoje wojska do walki 
daje do w1ad'omości, ie w dniu imienin również obecni szefowie misji b1ytyjsk!ej gen. z partyzantami. 
Prezydenta ~. P., to jest dnia 22 lipca, Rowlins, adm. Talbot i Ford. Dziennik „Mea" pfsze w z.wiązku z po­
instytucje oraz osoby, pragnące złoiyt Tematem obrad była poważn.« sytuacja, wy~szym, iż ~oła .rządowe zaprzecz-ają, jako 
~ycze~ia ~ogą wpisywać się do księgi która powstała na skutek ofensywy partyzan by otrzymały podołinq dep95Z\'l ocf Tsalda· 
zyczen, ktora będzie w tym oniu wyło- łów w Epirze. I risa. Dziennik twierdzi, że greckie w:oJ&kCl' 
żona W Belwederze od god. 8-e.i do 12-ej. MOSKWA (Obsł. wł.) Z Aten donoszą, tż rządowe potrafiłyby dać sooie r<idę z par-

rże premier Mcrximos, komentując infonnaeje 
paryskiego korespondenta dziennika „Praw­
da" - dotyczqce przygotowania przez USA 
zbrojnej . interwencji w G'recji oraz tajny.eh. en 
tykułów układu ameryklańsko-grecki.egt>: oś· 
wtadc,zył, iż „nie· ma . żradnych :1ajny-0h -arty· 
kułów'', , jednak'iie nie zaprzeczy11pierwsz-ej czę 

Smie·rtelny cios siekiera w głowę :.~:~~.:::.-wyR-_-~* 
gosz,cz·u, ·zamieszikał .Pi:zed n!edawnym ~dz.te. :prz.eby"'.ała. dłlJl~Szqi chw1l;ęi. .. skar~ nasterską zastano rzeczywiście leżącą . ~· 1 ~ I 
~za·sem 41-tetni _reipatriant z Lidy - ~- ząc ~1.ę na mę~a, ze. 1~1.e DddnJe JeJ. cai·eJ bez życia - z raną, zadanąi siekierą w 1"~ f . ł 
dam Monaster~k!i, ~ ~<?na, B~l~iną, 1at „.5: pe. ~·SJl.' ~·e naw~ą,z~ł ibl'l'ZiSze ~po~unk_~ z ia- tył głowy. Okrwawiona siekiera stała I.mi" p r ze •r·a 
Monasterscy n~e mieli d~1~c1 I pr<?wadzth ka!1s mez~1ana kdb.1etą,. n ktore·J po:tosta- obok Pieca - a w izbie leżały spokofoie -.(. 6 
życie -0dh1d11e. Dwa srogte psy me wpu- waa swoie. ~awbk1, a -O·na z tego ;p-0wo-du 

0 d b d ł IJS któ · , • „ 
szczały nikogo na POdwórłfo. M-0naster- aby zawb1c musi pracować dorywcz-0 u w~ ~a ar z~ł zbe Y:„ 

1 
re ~az~y PAI{YZ PAP. Fra.ncuskie zigromadze-

ski rpracował w PUR-ze w ~ha ra1<tsrze ludzi. c~aJ "'e PoZW<?.' Y Y weJsc 0 miesz a- nie naro<lowe uchwaHto jednogłośnie 
1r z,ę!dnika. Te·gpż dnia o godz·ini-e 15 min. 30 zja- ma ob~ym ludziom. . . 

Przed dwoma tyg-0dniami zamieszkał wił si'e. w jede·nastym komisariacie Miii- Ponieważ z mieszkama zginęło w dzi- ustawę 0 płac·ach urzędniiików państw<l-
1 ni.eh w chara:kterze sublokatora n:ejaki ej.i Obywatelskiej przy ul. Biegańskiego wny sposób jedynie radio -- zachodzi oo- wy<:h , zapewniającą podw.yżkę prze.szło 
ian Kiryluk. również repatriant - <>bee- - Adam Monasterski i zameldował, że :dejrnenie. że cały napad hył _nisfyHka- milionowi pracowników. .Podwyżka ta 
1ie pracownik Ubewieczalni w Łodzi. ro powrocie do domu zastał żqnę w ka· c~. a zbrodni dO'Puścił się "toś z bliS· obciąży skarl:> państwa og.ó1ną sumą ok 

W dniu 16 lipea br. Monasterski udał łuży krwi - rzekomo zabita orzez ban· Mch zamordowanej. 
1ie wraz ze swym su·bJ.okatore•11 C:o pra - dytów. O wynikach śledztwa powiadomir;w 24 miliardów f ran'ków w 2-gim półro · 
:y. Ba·llbina Monasterska nk{1b l.!;o<lz . 9 I Na mie,jsce morderstwa 'lda li się na- naszych l.?v.te1'ników we właśc i w:vm a u br. 
' ~n.n w,vtbn1ł:i i<ie do rzcfoika Pa~asa. tychmiast przedstawiciele M. O., ceiem czasi"' 
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t?o.1el Zllllacus o§wiadcza Zwłoki gen. Źeligowskiego 

N.·, . •• e m a· r p I n' u M a r s· h a ·1 · 1 a zostały 'przywiezione do Warszawy : . LONDYN PAP. Na bry~yjsk irn lotni· 

. · . ~;~cz:.~\~k~~~~n:~ieNf;~~~y0~~yl~w~~~ 
"'ylko n1·ek10· re pan' siwa e . rop ;sk··e z· YJ. nad· ·e kami śp. gen. broni Lucjana Zeiig(JW· 
,;~ - . , U j l Zl • s kiego. Narodowe fla gi polskie i bryty j· 

; n z· e dostann z Ą m ery. k ,· Ir o c h A do I ar o' w ski-e, powk~wające na głównym maszcie 
., --SI ~ "!' k>tniska obni2onr0 do polowy. Modły od 
Jedynie porozumienie z · Europ~ Wschodńi~ pozwoli wu dolarc'iw i Ameryki:. zacie.śnić swe prawił ks. kapc.,lan Os tjaoowkz, po-czym 

A l • · . . stosunkr gospodarcze z paf1stwami Eu- trumnę ze zwłokami gen. Zcligowskiego 
ng iJ przelrwac nowq zimę ropy wschodniej; by otrzymać od nieb \V nieśli do . samolotu pohskie,go lotnicy 

LONDYN PAP. Pos-eł labourzystow Zilliacus podkreś'lił, że Wklk~1 Bry· żywność i surowce. Poprawa sto~;un· brytyj&y. W imieniu władz pols kich 
ski ZiUiacus w wywi adzie; udzielonym tan;a w ciąga najbliższych 6-8 rnics ię· k1'iw gO<Spodarczych musi w kon1'ekwen· przybyli na lotnisko ambasador M!cha · 
ameryka11skiej agencji prasowej ;,Allie<l cy będ zie zmuszona nie ba<: zqc; ii może CJi - zdanie m Zillia<:us a - doprowadzić !ows ki, konsul Przezwa ńsk i, a· w rmi·eniu 
Labour News" oświ ::idczvł że wlaściwie to spo\V()do_wac zmniejszenie s.i~, <ll)pły· do poprawy stosunków politycznych. I rz~du brytyjskiego brygadier PirUJ. 
nie ma żad.nego planu Ma~shalla jedynie 
pewne pa11stw a europejskie mają nad zie 
ję, że dostaną z Ameryki trochę. dola­
rów, które pozwolą im na przezwycię­
żenie t11udności gospodarczych: 

Zdan;em Zilliacuis::i, obe.cna pol:tyka 
1nglo·franc11::;ka ma na celu przeszc1e­
pienie doktryny Trumana z Europy 1>0· 
łudniow.o-wschodniej . na teren · Europy 
Zachodniej i w żadnym wypadku nie mo 
że przyczynić się do jej odbudowy. 
l lllllllllllllllllllllllflllfllllllllllłlłlllllllflllllllllllllllllllłllllłlllllllllllłlłl 

l osłalnie; chwili 

Pożar, przy ul. Nawrot· 
Nocy dzisiejszej w wielkim domu przy ul. 

Nawort 8, zamieszkałym przez 65 rodztn -
wybuchł po,żar na poddaszu. Od pękniętego 

komina zapaliły się belkt f wlą.zctn!a dachu. 
Kłęby dymu - wywołały panikę ,wśród miesz 
kańc6w. 

Przybyła ncrtychmiast slraz po~trrna tylko 
z trudem zdołała opanować panikę przerażo ­

nych mieszkańców domu. Pożar ugaszono w 
rekordowym czaste. 

Dyrektywy sztabu - czy dyrektywy giełdy ? 
Plany podporządkowania Zagłębia Ruhry trustom amerykańskim 

.NOWY fORK PAP. W związku z oglosze· j ko narodu, który musi ukar.may być za woj· tywq, przewiduje jedynie ograniczenie przemy 
n!em :11owych dyrektyw amerykal'lski.ch W nę i zakłada konlec:mołć odgrywania przH ~łu wykorzystan~ ' częścłowo dl•a produki;; 1i 

S?rawie Niemiec korespondent PAP donosi ten kraJ czołowe! 1011 w odbudowie goapodar bro ni , amun!cji Itp. Poza tym dyrektywq pod 
z Nowego Jorku: neJ Europy. . krE'śla konieczność zwiększenia. w nieda'.ekiej 

Obecnie nie ulega · juź wątpliwości , I ż Sta Ogloszony dokument składa się z 6· pzęś· pr:ayszloścl produkcji przemysłu niemiec:dego, 
11y Zjednoczone uważają, Zie odbudowa prze· ci, pośw'it?conych problemom politycznym, celem podniesienia stondartu życiowego lud 
rnyslowa i rolnicza N1em1ec zachodni.eh jest 9c11podorczym, lculluralnym l wychow.aw-r:ym r.ości Ni~młec. Inne zalecenia d okumen1u o•· 
podstawą odbudowy Europy zacho iiniej. Wy Niemiec:. wletajq drogę do włączenia Niemi~ 7.acho::ł 
mownym tego dowodem . fes1 wydana przez W części , poświ~conej zagadnteniom poi!· 1' 'eh w ramy planu Marshalla., podkreślaJqc 
amerykaii ski sztab glówny ,,Joint Ch!efs ot tyc·zym, dyrektywa Wysuwa konieczność aot· !lieodzowność synchronizoc:Ji odbudowy pn:.'ll 
Sta ff" nowa dyrektywa d.la amerykaf1sklch ganlzowanla Niemiec, iako lederacli pOIZoze .myslow'eJ Niemiec lit potrzebą fch zachod­
władz okupacyjnych. Zastępuje ona plerwot gólnych 1m1Jów • . rządem centralnym o bar· 11\1 h są1Jiad6w, popieranie eksportu nie~e·:· 
ne dyrektywy dla władz 11merylccrt1sktch ·w dzo ograniczonych uprawnlenlach. k!ego O!Ch: doetmczania Niemcom potrzeb· 
N'~ emczech, wydane w kwietniu 1945 roku Najwalhtiejszy jednak jeat rozdzfal o :ira1a- i ·ych lm 1urowców, towarów l walut. 
przez generała Eisenhowetra t znane jako slyn dach postępowania Stanów Zjednoczonych Z dyrektywy tej wynika .dolej, tż Stany ZJ111 
ny rozkaz JCS Nr 1067. Dyrektywy 1e wypły· wobec Niemiec na polu go1podarczym, zbli· dnoczone przeciwne są Jakimkolwlek repar(I· 
wały z zcilożeń polityki roos eveltowsltkj wo ż ,'.'Jny w swyc'h za lMenlach do zaleceń Hoove cJom dla pań1tw so}usznicąch z bieżącej pre 
bee Niemiec i były zgodne z poczdamskimi ra, zawattych w jego sprawozdaniach z I~te crnkcJł niemieckiej, twierdząc, ie jest to r6w 
uchwalarni Wielkiej Trójki. go t marca br. noznaczne z finansowaniem tych repc:na..:)i 

Przetarg Natomiast nowa dyrektywa odbiega cał· Bozdział ten slanowl całkowite prsekteśle p•zez USA. 
k:">wicle od uchwał poczdamskich I stawia nle uchwał poczdamskich, zrywa bowiem zu- Dyre'.ctywa r:a leco ponadto zarządowi ame 

Zarząd Miejski w Tu~zynie ogłasza 7.ll cel polityki amerykatu1ldeJ w Niemczech relnle z przyf4łą w Poczdamie zasadą roz· rykańskiemu w Nfemczech pOplercmie takich 
przetarg na malowanie sal szkołnyf'h. cdbudowę lclt potencjału gospodarczego do LrcJenla i d9mililaryzacfi Nlemłec oraz 6cl1·· purtll, ktćre uzna za demokratyczne otaz pro · 

Oferty należy składać w sekretaria · rozmiarów p?ZedwoJennych. Nowa dyrek· lef kontroli ruid ich przemysłem, zwłaszcz'l. pagowanle w Niemczech ustroju kap,tal1!!• 
cie Zarządu do dnia 21.7.47 włącznie. tywa zrywa :1: zacadą traktowania Niemiec. Ja slafoWYl!l. chemlc;znym t maszynowym. Dy1ek •yczneqo 

Bliższych informacji udzi ela sekreta- NOWY JORK PAP. Prosa emerykańska n, 9 

-ria_t Zarz-ądu . p-okój -Nr. 
4
-

5
-· ---: . p r z e d s· w-i p t e m o d r o d z e n ·1 a p o I s k ·1 ~~;ev:~:n~: ~~;!~~;:ę p~~!d'::n~e!;~~~:k;;: 

Co ósł·yszymy p.rzez radio · - I 'l ~~od1:.,~:~~~~a!~~ę w;~~d:wyNi;:;:;!; 
Program na piątek 18 Upca 11147 roku W ól b • PPR • PPS czej silnych ll'iemlec. 
12.06 Wiadomości południowe . 12.10 „Na . sp ne ze ran1a . • I • uNew Jork Times·· stwierdza: „Nowy l'Ol':· 

Kujawach''. 12.25" Aud. dla wsi. 12.35 Recital v.,r tsngodnin poprzedzającym ~\Vi <".fo r<>li jednolite.go frantn rohotniczeg<> w knz amerykmiskł wic:Fe Niemcy z planem od. 
fortepianowy. l:l.OO „z rnikrof,onem po kraju". Odrodzenia Pol!!ki -0dbeda !l ię w całym I powstaniu Polskiego Komitetu Wyzwoie· 1'Jdowy Europy." · 
13.10 Aud. w wyk. Zespołu Salonowego K. kraju na podstawie okólnika CKW PPS nin Narodoweg-0, w walce o odzyskanie Dzlennik „PM" zaznacza: „Stany Zle4no-
Qrzechowskiego. 14..oo (ł,) Kronika i kom11ni· C pp . · · I 1 r:zone znoszą ogian.iczwa przemy11łu nlemfe~ 
~aty. 14.05 (Łr Kobiety łódzkie w walce ze i K R w spólne ze:hr~nia aktywu .PS? niepodległości 1 osi:u1;1u:rde trz.eC'Ji ,at ·m· klego, „, 
spekulac1·ą". 14.10 (Ł) w kraini·e' melodii i PPR ti.a S7.i.czebln pow11atowy. m, cl7.1e. ltn- dowy d-emokr:wji 1mlskiej, Or3z w Wl'ko-

l I l 'I I d • ! „New Jork Daily Worker" podkreśla: „St·.1. 
Straussa (pł.) . 14.30 Przerwa. 15.00 Muzyka cowym 1 gminnym (}raz w rrparę1 mozno- nYWa.nin ca sz.y-c 1 WS Po nvc 1 za an, s o-
taneczna z pł. 15.20 (Ł) Sfochow, dla dzieci 

1 

ści wspólne zebrania kół P.'.lrtyjnych w jąicych -przed obu Parti::uni. przy Jdrjrycłt ny Zjednoczone odbudowują Niemcy z ponil 
p.t. „Bajka o cesarzu, który mgdy nie. widział zakładacih Pracy, • realizacj.j zacieśnia się jedność robotni- nięctem uchwal poczdamskich". Cała prasa 
słoń.ca". 15.50 „Nasze uzdrowiska". 16. Dzien· Zebrania poświęcone będfl. omówieniu cza. zgodnie też określa wydaną dyrektywę, letk\J 
nik. 16.20 Arie i pieśni. 16.35 Aud. dla cho- l rozbro.t USA z programem rozbrojenta gospo 
rych. 16.50 Pog. sportowa. 17.00 Koncert dla o b • 1• d'arczego Niemiec, sprecyzowanym wt.zw. pla 
przodowników „Świata Pracy'\ 17 .45 . And. dla poprawę ylu nauczycie I :ite Morqenthaua. 
młodzieży. 18.0G (Ł) Wiadom sportowe. 18,05 W świetle powy.t.s:tych enunclttcłt prasy 
(Ł) Walce (płyty). IB.20. (Ł) „Pieśni proleta· . WARSZAWA PAP. - ·Ministerstwo Ośwla· nia wynagrodzeń za czynności dodcltkowe jak amerykańskie!, środowe oświadczenie mlnh: 
riackiej walki" - fef G. Ti!Jlofiejewa. 18.30 ty powołało komisję poprawy bytu : nporząd· wychowawstwo, opieka nad gabinetami na· trc handlu USA Harrimana, że nowa dyrekty 
(Ł) Koncert życzeń (cz. I). 19.00 Koncert sym. kowani!'! stosunków służbowych w nauczycu•\ ukowymi, prowadzenie bibliotek I inne. wn nte oznacza zmiany dotychczasowe! pol' 
fonkzny z pl. 20.00 „Literatura dwudziestole· s.twie. W ~kład tej komisji wcborlzą przed· Opracowywane są również zmiany pragma· 
Cl.a" - fel. 20.15 Kon· ·ert Mu-.vki I.udowe]·. t . . I Z . l N . 1 t p . k k' ·1 'b . . d . . I k' tyki Stanów Zjednoczonych .w Nfemczecb. ..,.. 

~ .• , s aw1c1e e wiąz cu auczyclf! s wa Ols ·1ego. ty 1 s u'Z. pweJ w zawo zie nauczycie s · im. 
21.00 Dziennik, 21.30 Muzyka z pl. 21.40 „Pio· Komisja bada postulaty Związku Na11czy· Propozycje Związku Nauczycieltswa Poiskiego daje stę być mało przekonywujqca, a obowv 
senki z „Opery za trzy groszP" 21 .55 „Zmierzch clelstwa Poh1k.iego· doty.czące porlnle.,fenlo sto I zostały w p;- lni akceptowane przez C<mtralne I zaniepokojenie, Jakie wzbudziła. W Europie, 
wodzów" W. Berenta. zi.to · Wiadom. sportowe wek za godziny na.dliczbowe, oraz przyzna· Komisje Zw1qzk6w Zawodowych. bardziej ni~ uzasadntone. . 

J•A~M~E~S~. ~A~L~D~R~l~D~G~E~~~~~~~~~~~~~~~~~4~\~re~em,Q~1p~~~~k$~ła.r~, -.9d~M! w~~~1czy-~cy 
:=,; I ną1ł na dól. Atak s1ie rozPocza.ł. lstot: na m1eJscui> 

~IPll<a'-"A' l~l({)~()ll<IJ 
!nie, było . jnż czas na to: ponieważ wło- • -- Zd~i:e się; :Z-o wszyscy . . tta\.i()I, Quell, 

I I I skie bom!)owce zacząły J· 11 ·ż zrzucać bom· 1111 strąs1h~my? . . , . 

I 
by na miasto. - PoznieJ będziemy liczyć. GdZle 

Wt•em Qu·eH 7,obac7.ył tui: J>od sobą Tap? 
I sylwetkę wloskie•g-0 samolotu. Nie tra-cąc - Tap zawrócil do ba~y. Wszystko ... 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~;~~~~·l~~~~~~~·~~~ł an. lchwili,nKi~~konta~wynu~ip~ w porz~kn. Zauważy~ś? ·R~a~~n O .. W ' cisk6w i nag!.e j.e.go „Glaclfator" aż !ó!i ,ę za- pierwszy Z.bił samolott 
\J Łrz.a.s od siły wYb11CJh11.„ Qnell mome-ntal- - Wracamy! 

Qu·el'I rzucił sp.ojrzenie na samo·loty, Czyś sam nie zanważył? Idzie na ni·e wzni6sł się wY•że.j. S'Poirzał n.a dół R·skadra zawróciła z 'POwrotem do Pa-
były to .,Gladiatory„, wygląda•iacę nie- nas Rześć maszyn! Patrz pod -kąk,:i1 170 i z·ohaczył biało-czarne kłc:-by dymu, w lcronn. Po upływie ·kilku minut angiel­
zbyt zgra·bniie w błękicie przes tw-0r7.a. stopni. na wysokośc i 10.000 st:'ip! oparac11 którego spadał na ziemi.~ Włoch'. skie samoloty wyiJ.a,dowały na lotnisku. 
Jakoś dotychczas nie mógł zroz11mieć, że · Qllell popatrzył we \Vskazan:vm kie- Reszta Włochów w dalszy"m ciuigu hom· Po zł<>żeniu ra,portu. Quel! skierował 
taki nie1pbzorny ,,Gladiator" m6gt brać runkn i nagle zoibnc7-ył włoskie samoloty. bar<;lowała miasto, lee.z lini? ich była już się do ;utobnsu, który jui 't)rzemalowano 
11dział, i t<> z powod7.eniem, w J)Owietrz- Leciały wycia,gn ię!e w jedni\. ·czarna. li- narus1-0na i w tym właśnie tkwił.o naJ· 11 a nowy kolor ochronny - brązowo-zie· 
nych '"·alkach współczes~j wojny. Rył nię na jas nym tle horyzontu i dal ~ki ch wi ~.ksze niebezpieczenstwo. Z wytwo- i.ony. · 
to P-O prostu szcw1śliwy przypadek: gdy gór. _ rz<>nej sytuacji momenta!J1ie skorzystał - Jedzi~my <Io hotelu •• King George". 
Włoc·hy 'J)rzyStąPiły dO wojny, w Egipcie - Trzymajcie się bli?ej . ..:hłocy. Za· Ta-p i Richardson. Znów kłehy dymu, i Podobno ma.la tam łazienki. Czy jediziesz 
znajdowało sję du7..o „Gladiatorów". I raz atalrn jemy. Słuchać rozkazów. Be· znów ki\:ka w bezładzie s·padaią_:cy-ch z nami, John? · 
i nów przyipa.dck zr7A1d .ził, że włoski Po- dziemy ich z.bijać PO jednemu. włos~ch s~mol-Otów.„ Qndl '"! głębi dt~- Qu·eil był szc7Jerze zainteresowany, w 
ścigowiec okazał .się kropla w kropl ę. P·O- Quel.I doskonale z d awał sobie spraw~ szy r!Je m!ał st11;p.roc•entoi.ye'l pewności, }aki sp·osób moina skorzystać z. łazienki 
dobny <lo „Gladiatora". A Włosi mocno z te1go, iż w gruncie rze czy może pole- czy lAtotn1e spada}a. Wł?6i„. Horyzont w hotefo, nie majae tam P·o·ko·Ju. 
wierzyli w t~ sw<>je fJ(lścigowce ty'.Pn gać prned·e wszystkim na- T:iPie oraz R.i· ca1y był otulony dymem i doprawdy tru- . . . . 
„KR-42". Te dwa typy samolotów - bry- chardsonie. Byli to doskonali lotnicy, dno było odróżnić wroga od swego... ~ Płac.1sz Po prostu 50 .drahm i ~·~-
ty jski i włoski - nad.awały się jcdy niH wy•pr6bowani i z trzeźw a 11:ł·o wą. Nic Qu·e·U wzniósł się wyż.e-0 i rozejrzał r;ię. muJe5ra . pierwszy leDSZY wolny pokoJ. 
do walki między sooąi. I to wszystko. młodziki. fok reszta ! Savoye"' w pośpiecihu uciekały na Za- Rozumiesz? 
W tlej v.ake zależało przeważ;1ie od u- Wlos~ie bombow{,-e ~CJ>11 •• Savoya" ~'hód · - To już zakrawa na hrksus! - -0d­
miej1etności lotnika, i10 i szczęścia, natu- 'były jesz.cze dalekQ. Zdaje się,, że zdą,- ,,Gladiato·ry" nie próbowały kh ki- POwie~zia! Quell - Przecież w tym ho-
ralriie... • żyły inż zau1ważyć „Gladiatorów", ho za- gać, byłohy to zresz~ zlbyt niebezpiecz- telu mieszka całe nasze diowództW<>I 

Eskadra osia ,gn~ła ' jni 15.000 stóP .. częły zwiększać wysokość. Leciały w [ ne. Samolot ·Quena zrobił ostrv wiraż - Wiem o tym - 'uiśmiechnaJ" sie Go-
Było bardzo zimno. Jednak Włochów kiernnkn Pireusu. w odl\e.głośoi dwóch i zawrócił w kierunku Aten. Walka by- reR, ipokazuj·ac w uśmiechu rziąi<l. białyc·h 
wciąż jesz-cze nie było widać. mil od fi ten. Anglicy prędko sz,łj .im na Iła skończona. Tym raze:m obeszło si:ę z:e:bów. -;--- Ale teraz to jest jedyne miej-

- Widzisz coś, Tap? zapytał spotka ni e. bez strat. Zreszta,. aby s1~ w tym uvew- soo. gd'Zle Jes.t gorąca woda. 
Q!Jltlol'i. · \V eliwili. g-dy Wł·osi znaleźli sie nad n i ć. Q11ell krzyknął d() mikrofonu: !O. c. a.} 

" 
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Niemcy pod natchnieniem łgarstw Goebbelsa. 

Fala współ z.ucia a szkoła nienawiści 
Germańska buta wzrasta. - Bezkarne ataki na Polskę. - Cyniczne kłamstwa i zu-

chwałe tendecie. Szale iąca prouaeanda. - Kto temu patronuje 
(Od

1 

specjalnego korespondenta ,,Głosu Rob.") 
Optymiści, przybyli do Niemiec zza Ocea· 

nu lub z Wysp Brytyjskich, coraz bardziej 
skłonni są uważać naród niemiecki za „nie· 
szczęśliwy i zbłąkany", któremu trzeba i war-
1 ~ podać rękę; ostatnio również i ge1wrał de 
Gaulle znalazł się w szeregucli protektorow 
N iemiec, obwieszczając, że są oni ,,synami 
Europy" narówni z przedstawicielami innych 
narodów. 

Już od dłuższego czasu cbserwuję fakt 
przybierania na sile fali współczucia, która 
ogarnia zachodnią Europę dla twórców Oświe· 
cimia, Majdanka i Treblinki i .viclzę iak dzie~­
niki ńiemieckie starannie \lo'-ybierają z mów za­
granicznych mężów stanu te cyt;1ty, które 
«wiadczą (jak np. u. lorda Pankenbam) o „nie­
zmiennej przyjaźni" dla narodu niemieckiego. 

W parze z rosnącą pewnością siebie, wy· 
hodowaną pod działaniem przyjaznych wia· 
trów, rozmnaża się na nowo w Niemczech bak­
cyl nienawiści z gatunku tych, które przez sze· 
reg lat troskliwie pielęgnował ober-łgarz ' III 
Rzeszy, Goebbels. Nieśmiała jeszcze z począł· 
ku propaganda, niekrępowana w zachodnich 
~iemczech przepisami cenzury, nabierała stop· 
mo:wo. o?cl.echu i rozpędu, aż przer•.ldziła się w 
senę JUZ z!!oła brutalnych ataków, wymie1zo· 
nych przeciwko Wschodowi, a w pierwszym 
rzędzie przeciwko Polsce. 

bandach, gdyż nie ukrywamy bynajmniej, że dane cyfrow:e, które przytacza „Flensburger 
w obozach DP rozwinął się i 10zzt\chwalił nie- Tageblatt", ale zadziwić mu5t bezLzelność, 
jeden kryminalny .talent. Faktelll decydującym z którą dziennik ten pisze dalej o .„wspólnorie 
jest ton, którym przepojone ~ą te w.~zystkie win" ze strony {tak jest) zarówno polskiej, jak 
notatki i. kierunek, który się :ta<lało ich treści, i niemieckiej. · 
zmierzając wyrażnie do rozbudzenia w sercach „Zbyt wiele się stało i zbyt wiele ::gtzeszo­
niemieckich nienawiści przeciw wszystkiemu, no po obu stronach, żeby pokolenie współcze­
co polskie. sne mogło to zapomnie.ć", cytu ię słowa nie· 

Propaganda na odcinku gospodarczym pro· mieckiego dziennika, „Nawet wyrównanie ra· 
wadzona jest niemniej intensywnie przy uży- chunku za Oświęcim pTzez tran~porty niemiec­
ciu całego asor.tymentu kłam.siw. Tematem jej kich wysiedleńców z Polski nie .. 10że stwo· 
są, oczywiście, polskie Ziemie Zachodnie, z rzyć podstaw prawnych do jakichkolwiek :ż.ą· 
których utratą.. prasa niemiecka wdąż .kszó:c dań terytorialnych". Powołując się na propo· 
nie chce się pogodzić. „Szkoła nienawiści" zycje Marshalla, uczynione w i\'.!.Jskwie, dzien· 
operuje t.u argumentami, mają('.ym.i świadczyć nik flensburski domag-a się rozwiązania pro· 
o tym, że Polska otrzymała tereny, które ni· blemu granicy polsko-niemie;:kiej w sposób, 
szczeją bezużytecznie pod jej administracją, „który zadowoli gospodarcze potn~i:>y zarów­
wówczas gdy Niemców głodzi się •1a znacznie no Polski. jak i Niemiec". 
zwężonym terytorium. Dość na dzisiaj. Nie będę więcej drażnił 

Przytoczę tu kilka zdań z artykniu, który Czytelnika polskiego, który sa:n na sobie do· 
pt. „Das Neue Polen", ukazał się w dzienniku znał skutków polityki, wyhodowanej w hitie· 
„Flensburger Tageblatt" w strefie brytyjskiej. rowskiej szkole nienawiści, dalszymi cytatami 
Łgarstwa popełnione przez ten dziennik są tak z prasy niemieckiej, ukazującej się w strefach 
jaskrawe, że nie warto ich :,awet komento· anglosaskich. Nie po raz pierwszy, a zapew­
wać, wystarczy samo zacytowanie: ne i nie po raz ostatni stawhją się Niemcy 

„Polska - pisze ten dziennLk - - po stra· na równym poziomie z narodami, które po· 
tach spowodowanych wojną nie ma wi~cej krzywdziły w haniebny sposób, nie pierwszy 
ludności jak 18 milionów. Jeśli :lane o prze· i nie ostatni raz sięgają do kuini goebbeisow· 
siedleniu na Ziemie Zachodnie wi<~lktej ilości skich kłamstw i prowokacji. 
Polaków odpowiadają prawdzie, to w Polsce Zadać sobie trzeba tylko pytcmie, kto pa­
środkowej pozostało zaledwie 10 milionów Pe· tronuje tej niemieckiej propag,mdzie i dla ja.­
laków na tym samym terenie, który w roku I kiego celu jest ona dziś, w dwa tata po woj· 
1939 wykarmił 23 miliony obywateli polskich". nie wciąż jeszcze potrzebna? 

Pomijam już wszelkie najbardziej kłamliwe LEOPOLD MARSCHAK. 

str. s 

Interpelacje naszych· Czytelników 

Czy Ubezpieczalnia 
udtela pomocy dzieciom ! 

Obywatelu Redaktorze! 
Dnia 5 bm. wieczorem zachorowało mi 

dziecko, liczące rok i 5 miesięcy życta. O­
bjawy choroby były bardzo niepokojące. 

Tego.ź wieczoru o godzinie 22,15 telefo­
nicznie zwróciłam się do Ubezpteczalni z 
prośbą o przysłanie lekarza. 

Gdy wyjaśniłam, Żle dziecko ma l rok t 5 
miesięcy usłyszałam odpowiedź, że dla ta· 
kiego ,:iziecka nie ma lekarza. 

Wobec tego zwróciłam się telefonicznie 
z proiliq o pomoc do Cżerwonego Krzyżo. 

1Lekarż · przybył · o godzinie l ·ej w nocy. 
stwierdził u dziecka stan bardzo groźny I 
przewiózł go do szpitala Anny Marii. 

W szpitalu po dokonaniu pierwszych za· 
biegów, o godz1nie 4-ej nad ranem dziecko 
moje zmarło'. 

Oświadczono mi w szpitalu, że gdyby to 
pomoc była okazana 2 godziny wcześniej. 
dztecko moje byłoby uratowane. 

Zapytuję więc, klo jest winien śmierci me­
go dziecka? Jeżeti ta pani, która była przy 
telefonie, nie mogłą przysłać mi lekarza, to 
dlaczego przynajmniej nie doradziła mi, co 
mam dalej czynić w tym wypadl{u? A naj­
.waż1ntejsze: Czy dzieci zapisuje s!ę tylko tak, 
pro fo1·ma, a w razie potrzeby pomoc dla 
nich nie jest okazywaną? · 

Co 
czeka 

Bartczak Władysław11 
ul. Ogrodowa 28 

na to Ubezpieczalnia? Na odpowtedt 
r6waież Redak'cja. 

Wie.cej . ' . rzeczowo.set 

Ni~mcy są_ ~ziś jak najbardziej dalecy .od 
uznania swoJe-J przeogromnej winy wobec 
p111btw, które żołdactwo niemieckie torturo­
wało w okresie okupacji, uśmiechem lekcewa· 
żenia zbywają wszelkie wzmianki ndnoszace 
się do P?Pełnionych zbrodni woje~nych. .'i-a­
ko przeciwwag~ Oświęcimia i Trt!blinki sta· 
wiają... wysiedlanie Niemców z nolskich Z.iem 
Za~ho_dnich, za~ w. polskiej akcji rewindyka­
cy1ne1 dopatrują się chęci pozbawienia Nie· 
miec su~stancji materialnych, choć, jak wiado· 
mo, ~~cJa t~ st:anowi drobną ialedwie cząstkę 
zadoscuczymema za popełniony na ;:.ie:miach 
polskich przeogromny rabunek. 
. Propagąnd~ a?typo1ska, gdyż trudno tu użyć 
mnego wyrazema, choć ·prowadi:ona na lamach 
r?zma~trch pism w strefach a,pierykańskiej, an· 
g1elsk1e3, a _nawet francuskiej posiada jednak· 
pewne wspolne cechy, wskaiujace n:t Io że 
nic~ jej. _P?Chodzą Z jednego, nieznanego' na 
razie blizeJ ośrodka dyspozycyjnego. Załnżo· 
na przez Goebbelsa „szkoła 11ienawiści" mu· 
siała wydać wielu zdolnych ucznł-:Ow skoro 
dziś jeszcze w propagandzie prasowe] ~toso· 
wane są metody oparte na wzorach 1iiUerow­

Na marginesie jednego wspólnego zebrania PPR. i .. PPS 
Niem.al na wszystkich wspólnych zebraniach-· Dz.ielnica Ruda Pabran. - pisaliśmy już o tym j brania te dadzą niewielkie tylko korzyści prak„ 

·zwłaszcza na posiedzeniach dzielnicowych komi- wielokrotnie - posiada stare tradycje jednolite· tyczne. 
tetów _ towarzysze, ·2:arówno członkowie z PPR, frontowe. PPR-owcy i PPS-owcy współpracowali I Na~uwa się wobec tego prosty wniosek . Nic 
· k · PPS 1 l 1 h tu na każdym odcinnu. Wspólne zebrania odbywa· ,należy przeładowywać lego rodzaju wspólnycl· 
Ja 

1 
• powo ują się na uc iwa Y swoic na· ly się regularnie i !Jez żadnych przerw. Wyjątek zebrań kól zbyt wielką liczbą spraw, a koncen · 

czelnych władz partyjnych o konieczności dalsze- stanowi ostatni okres. Z przyczyn mało ważnych, trować uwagę towarzyszy zarówno z PPR jak ; 
go pogłębienia jednolitego frontu. Swiadczy to n~ odbywały się z~bnmia w ci~gu dluższe~o cza- R~S na konk'.et~ych zadarf<ich, których realiza · 
bezwzględnie o iym, ż.e towarzysze ::iozufll4>li su. Rzecz prosta, ze sprawy .meroztrzygmęf~ na· Jl -Oomaga się mteres robntni ków i dyreklyw v 
konieczność Jedności dż.i;ttani<1 partii robotniczych. ~taly; wymagaty natychmiastowego rozw1ąza- wł~z centralnych obą p~rtii. Pożądana jest rów 
Widać iąkże· ~etPln:y Wi!J fi( f)bu~rontta Pt~- nia. Obrady ostatni-ego posiedzenia z koniecznoś': nlef' obecność na taklch Z!!braniach przedsi'J\'" 
de wszystkim wiele dobrej woli w reaiizacji uch- ci toczyły się wokół tych spraw - ważnych, co- cieli kierowniczych instancji obu partii, l\!ó1z„ 
wał powyższych. . prawda, al edla fabryk i inyYtucji w dzielr, 'cy bę- mogliby ułatwić pracę przez rozstrzyg-anie pew· sk.iej fabryki łgarstwa. 

Atak przeciwko Polsce prowadzo1!y jest na 
dwóch odcinkach: naroqowośdowy..u i i:;ospłl· 
darczym. Dla podżegania nienawiści narodo­
wościowej zbierane są praco'W'icie przez dz:ien· 
niki zachodnia • niemieckie wszelkie krymi­
nalne wydarzenia z obozów uchiJdźców, któ· 
rych bohaterami mają być Polacy, nie zwraca 
się jednak uwagi, że większość krymimlistów 
obozdlwych pochodzi z szert!gów faszystów u· 

Jednakże - mówię to z doświadczenia , gdyż clących niejako marginesem ich życia i .pracy ni~ - nych spraw na miejscu. 
obecna byłam na wielu wspólnych zebrantach - ist?tnych. P? ~ilkugod~i1;mych o?r~dach nad ty• Mimo wspomni<mych niedostatków wspólne 
z obrad, nieraz wielogodzinnych, wynika, że udo· m1. sprawa~! ~!e było J~z czasu 1 st!, by wyczer· posiedzenie w Rudzie Pabianickiej odegra pow<,1.?. 
s~onalanie foi-.;i praktycznej współpracy posuwa pu.1ąco orn~w1c .sytuacię gospodarczą w labry- ną rolę w umocnieniu praktycznej współpracy ii 
stę zbyt_ powoli. . . . .· kac~ •. orgamz_acy Jną w kolach, planu dalszej pra· bu partii. Sekretarz komitetu PPR tow. Str::-ele·> 

N'11~zał_oby zastanow1c się na? przyczynai:n1 cy 1 mne ~azne. sp~a~V)'.· . . ki, jak również przewodniczący PPS tow. lody 
tego•z1a~1sl~a. Jako przykład mech nam sluzy l . Zroz;im1ałe~ ze Jezeh na wspolny~h pos~edze· ga, przyznali,. że niedociągnięcia w pracy jedl!(I 
Ruda Pab1amcka. mach kół będzie podobny porządek dzienny tO ze- litofrontowej są wyłącznie ich winą. Został przy 

kraińskich, którzy chętnie dziś, jak to ęresztą c_-zątelnicq pi1zą 
stwierdzili juź i sami Amerykanie, podają się - - -

wybrane spośród wielu innych, a o<>chod:t,(ce za Polaków. Oto dwie typowe wiadomoś,d, Wrłstrzymane s' w1·adec· twa· szkolne 
ze strefy brytyjskiej: 

W ' miejscowości Walen zmotoryzowana Ob. Redaktorze! Chciałbym jeszcze dodać, że tenie pan 
polsdka b~n?ak dokzonalła . w nocy napadu na za- Córka moja ·uczęszcza do Paf1stw. Gimna- Szyburski powiedział mej córce wobec całej 

--= · jęty winosek, by w najbliższych dniach zwoiac 
wspólne zebrania we wszystkich fabrykach i in· 
styt.ucjach. Zebrania takie odbywać się będą sy ­
stematycznie raz na dwa tygodnie. W tym celi., 
.opracowany będzie jednolity kalendarzyk stalycl ; 
zebrań, obowiązujący obie dzielnice. Szkoda tył· 
ko, że towarzysze nie usl<llili porządku dzi~nne-
go tych przyszłych zebrafi. . 

gro ę wie.is ą. aa armowani w porę wieś- . ( b' . k 34) B ł 1, · toku szkol kl T ' 3• J'ci'ec 1'est buntownikiem" Czy niacy przyszli napadniętym z pomocą, tak że ZJUID ul._ P<: iamc a . . . y ,omec . . asy: " wo o . . 
polscv. bandyci zdążyli zrabow;lć tylko nie· nego, dz1ec1 dostały sw:1adectwa, a moJ~. cor- ob. Szyburskiemu wydaje się, że żyjemy jes1· 
wielkci ilość żywności, uciekając przed Tazami . ka nie dostała go, bo me mogłam zap~a~1~ 8~0 cze w starych czasach sanacyjnych? · 

ł k · d k · "' złotych, uchwalonych przez koło rodz1c1e.sk1e, Za pośrednłctwe:in „Głosu Robotniczego" 
pa ~r~g~r~„i~dom~~~e~i ~eJ·s,.,owości Uaste: jako subsydium dla nauczycieli .. Pa~ dyr~k~or pragnę mu przy~omnieć._ że dziś je?t inaczej.! 

„Banda polska napadła n~ dom gospoda· S~ybu:ski wyr~~ił .P!ZY _tym w1e.l~~e zdz1wie: że dzieci robotnicze maią prawo s1ę kształcie 
rzy wiejskich w Gaste. Gdy zabarykadowa· me: „!a~to! two1. 03c1ec ]~~:„ w strazy przemy bezpłatnie. 
no drzwi, bandyci otworzyli ogień. Jedna z kul słoweJ 1 me moze ~a?łacic . . Proszę również Kuratorium, by świadectwo 
trafiła b}'łego żołnierza niemieckiego, który Jak mam .rozu~1ec tę przymo:w~ę o ~trazy mej córki przesłane mi zos,tało za pośrednic­
dopiero poprzedniego dnia wrócił z niewoli Pr_zemysł~w~J? I Jak mam roz~1!111t;e to, -;.e P?" twem „Głosu Robotniczego". 
wojennej do domu swych rodziców i tu zna· mimo okolmka z 1. II. br. o zakaz~~ pobierama Józef Gładysz 
lazł śmierć z ręki polskiego mordercv". od rod~iców opłat tytl!-łem s?dsyd~ow dla. nau· 1 funkcjonariusz Straży Przemysłowej 

Nie będę cytować więcej, nie zamie:zam czycieli - opłaty takie pobiera su~ w G1mna-
również dociekać, ilu Polaków było w owych zjum Państwowym? P. Z. P. B. Nr 1 (Scheibler) 

Rozwój inicjatywy prywatnej w Polsce 
Obroty prywatne z zagranicq prze.kroc_zyly już 200 mil. zl. 

o możliwościach roz.wojowych inicjatywy wyroby ceramtczne, sprzęt radiowy - elek· Prawie trzykrotny wzrost obrotów towaro-
prywatnej w Polsce świadczy m. in. rozsze· trotechniczny, narzędzia: lekarskie t denty· wych z zagranicą; zaznac.zył się w miesiącu 
rzenie się obrotów handlowych · pomiędzy styczne, dostawy na stalki, wyroby zegarmi· kwietntu. Wyniósł on około 200 milj. zł., z 
sektorem prywatnym 1 zagranicq. strzC?wskie. złotnicze i optyczne, ksiqżlki, czego na import przypada 130 milj. zł., a na 

Zrzeszenie Importeró.w i Eksporterów sku czasopisma, druki i papier, ryby, raki i śle· eksport 70 milj, zł, 
pia w swych ramach organizacyjnych około dzie. Firmy prywatne eksportowały jaja do 
!320 członków firm prywatnych. Ostatnio przy Szwajcarii, wiklinę i wyroby wiklinm;„ do 
stąpiło ono do reorgantzacji poprzez stwo· Handel zagraniczny sektora: pry.watnego 

d 1 rozwl·1·a się coraz pomyślniei'. Nmlepszym do· Szwecji, Belgii, Danti, Holandii, ryby (łosoś). rzenie ·nowych gzup: obejmujących , han e -, 
płodami rolnymi i leśnymi, artykułami kolo· wodem tego jest, że podczas, gdy w r, ub, do Szwecji i Anglii, nasiona do Szwajcarii, 
nialnymi t owocami, jajami, pierzem, dro· obroty Zrzeszenia były bardzo nieznaczne, Belgii, Danii Holandtf i t.d. 
b iem i dzlczyznq, wyrobJmi metalowym! w r. b. osiągnęły już pewną; pozycję, że sta· 
artykułami chemicznymi i farmaceutycznymi, łą tendencją do wzrostu. 
surowcem i artykułami włókienntczymi, wy· w pierwszym kwartale r.b. firmy prywat· 
ra bami drzewnymi i z :vv!kHny, mięsem i prze 
tworami mięsnymi. -Przewiduje się zorgant­
wwanie do końca b.r. nowych grup branżo­
wych obehnujqcych: skóry i futra wyroby 
przemysłu ludowego, galanterię szklana i 

no ,-skupione .w Zrzeszeniu, dokonały tran· 
zakcji na ogólną sumę -2:iO milj . zł. Na 
import przypada z tego suma, 160 milj. zł. 
<'.! na eksport 70 milj. zl 

Import obejmował - głównie .wyroby far· 
maceutyczne i chemikalia, które sprowadzano 
ze Stanów Zjednoczonych, Sz.wecji, Szwaj· 
ccrii, śledzie z Anglrt, części zegarmistrzow 
skie ze Szwajcarii, pieprz z Holandii f ró:ż'­

ne artykuły z wielu k~ajów Europy, jak z 
Austrii. C"<łćhosłowacj!, Francjt, Portugalii 
i t.p.. 

Praktyczne sprawy fabryczne ogólno-gosp0-
darcze i polityczne to są sprawy, które nie· 1.ylk" 
interesują PPR-owców i PPS-owców, ale rów ­
nież łączą ich. Właśnie na gruncie wspólnegf 
rozwiązywania praktycznych spraw i zadai1 sto 
jących przed klasą robotniczą, zadzierzgnie s i ę 
ta więź wzajemnego zaufania i pobratymstwa, 
która ułatwi i utoruje drogę pobratymstwu idt·o· 
logicznemu, utrwali więzy ideo.we łączące pepe· 
rowców i pepesowców w jedną rodzinę, w cze;. 
łowy bojowy oddział klasy robotniczej i · narodr 
polskiego. 

Barbara Beatus 

POSIADACZ LOSU NR. 32436. Bardzo nam 
przykro, że pański numer nie naleiy do wy­
grywających. Zapowledż, że każdy może wy 
grać nie oznacza, że każdy wygrać musi. Na 
tym wsu:ik polega istota łosowania, że kaiż­

dy ma szanse, lecz nie kaklemu dopioiule 
szczęście. 

RYSZARD BRONOWIECKI I JERZY SAD· 
łiOWSKI. Zwróciliśmy 11ię w Waszej sprawit 
do odpowiednich czynników i dostaliśmy od 
powiedź, :te musicie poczekać na to 1es~c111 
5 lat. Nie przyjmują tam poniżej 22 lat. Z li· 
stu Wauego widać, żeście morowi chlopc1 
i doprzy· demokraci, a więc tych 5 1<1t cze· 
kania nie pójdzie zapewne na marne. 

REDAKCJA 

OGł.J.\SZATCIE Slfi . I 
w „GŁOSIE ROBOTHICZYMU 
najpopularniejszym dzienniku w wolewództwie 
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. Cenniki muszq yć · zeslrze 

Ma owa k nt . a , w w cały 
an OGŁOSZENIE 

Już znaczna poprawa wśród kupiectwa w zastosowaniu słe do obow[ązuiących 

Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
publiczny ustny na sprzedaż 1 konia, który 
odbędzie al'! dnia 21 Upea 1947 r. o goddnle 
10-tej r•no, w Sanatorium dla płucno.choryeh 
w Lagiewnlkach. 

cen Cena wywoławcza zł. 70.000.- za konta. 
It!lka 'Ćli temu Komi1ja Cenn!kowa oglo· 

e!ła ceny maksymalne na pierwsze 41 arty· 
kul6w, W dniu wczorajszym z inicjatywy Ko· 
mł1li SJ1eejalnej zorganizowano masowq kon­
hOl4 sklep6w sJIO!ł.ywczych, rsetnłczyelt l pte 
kam! dla stwierdHnla, ezy ceny maksymalne 
;q reepektowane prH1 1prsedawc6w: . 

Akcja konłroll objęła - całe m1asto. Wzl ·lt 
w niej udział przed•tcrwlclele wny1!kich par­
tii demok:aty~nych, Zwic:izk6w Zawodowych, 
Centralnej Szkoły Oficer6w Miltcji Obywa· 
tęlsldej, og6łem 360 ludzi. 

Po otnymaniu kr6tkich lnatrukcji od przed 
stawieielcr Komisji Specjalne! w budynku . 
przy ul. Gdańsldei 107 kontroler1y wyruszyli '. 
na m.f.qsło, pruważnie w -składzi1 trójek, ' 
~ -których każda miało swój wy.znaczony 
:-dctnek dier kontroli. 

ple nie ma zadnego cennika t nas.za panien· Naoq6ł btorqc pny kontroli 1dołano Konia obejrzeć motnll w Sllnatorlum w Ła· 
ka jest zdania, ie takowy Jeit zupełnie zby:- stwłerd1lć zncre1nq popruwę w dzłed:lnle giewnikaeh, codziennie w godzinach od 9-tej 
teczny. Cała rozmowa toczy si• pny akom· przestrzegania -prH1 kupiectwo u1talonych do t.5.tej. 
paniamencle gróźb i wymysłów pod adresem .cen. Jak wcrdomo zo przekr~ezenie cennika Wadium kaucyjna w wy~okoAcl 39' ceny 

gro.ii kara do 5 lat wiezienia, lub 5 mtU. zł. dniu ludzi, którzy ntewtadomo sko;d przyszli i nte lub obu kar lqcznle. Dla Bzkodnik6w c;ospo- wywoławc11j pizyjmowane będzie w 
wiadomo czegÓ czepiajq sffł skrzywdzonej darczych, którzy wc:tąz Jeazcze llczq na tucie przetargu od godziny 9.30 do IO.tej. 
, prywatncaj inicjatywy". Na ml•i1c:u zo1taje nte si„ kontem świata pracy J')rawo jeit Odczytanie warunków przetargu odb•dzie 
spisany protokół, Jdórego skutki prawdopo- twarde f J:iezwigleiclne. S1cze17ółowe WVĄild się na miejscu prred rozpoeięclem. 
c!ohnle przywolajq do porzqdku pr:edsiębior dztaleiiiej olc,oj1 podamy w Jutrael11ym nu· Łódź, dnia 16 Upea 1941 r. 
cm; kupcowe;. . merze. łwłt. . ZARZĄD MIBJSKI W t.OD:ZI 
·i I :i: 1::1::n 1:·1 ·H ' I n ·I"!; 1 . 1 : 1 .11 11 ·,Mćl'l':l l ł l'.H ·l •·VI 'l r:ł''I l'.ł n I 'ł !lJ I l"l:H "J M 1cn I I ,. M ' I 'I I; I I ,, 11 f I ł'I n LI "' ... ~, I I l.T li l„ł:il '· l·t lil "ł'l"ll!l'~·r•I' ,. ł"l''l 'M: n l'' IUl~l!:l! l"l•llll-ild·U : r: I: n ;1, I I 111:11.111 

Kom.·sja Sp cialna 
g e ż w 

Jako przed1tawiciele }?rasy u'dajemy •lę 
z jednym z takich patrol!, aby przypatrzyć 
si11, jak wy;lqdcs akcja w terenie. Mamy do 
sko:ntrolowanla odctnek ulicy Stalina. Na, 
pierw zy ogień idzte sklap rzeźniczy. Naaz 
„czynnik społeczny" podchodzi do lady i 
pros! o Wfldlinę . Otrzymuje wny1tko natyeh .!' 
mia1t po cenach ustalonych. Wezyetko w 
J:orzqdku, tylko właściciel zapomn!ał zaopo:­
trzy6 !!lę w cennik t wyw!uić qo na wtdocz· 
nym miejscu. Po · Qtr.zymantu upomnienia cen. 
nik naldu!e się odrazu na wystawte, a my 
idziemy dalej. W następnych ktlku sklepach 
ku naszemu miłemu rozczarowaniu ·artykuły 
znaJduJą się na mleJscu I sq spraedawane ro 
ustalonych eeru:rch. Widocznie dotyqhczaso­
wa akcja antyspekulacyjna zrobiła swoje i 
amatorów Uchwlarskich ZaJObków Jest CO· 
raz mułeJ w naszym młełcie. 

2-ch wyższych funkcjonarłuszy 
po21 

Cpntrall 
ta o 

y 
Zaop. Przemysłu Pap lerniczeeo otrzymało 

Delei?atura Komisji Specjalnej w ·t.odzi wpad· 
la na trop wle~szej afery, która naraziła Skarb 
Państwa na wielkie straty, a wynikła na skutek 
przestf pczej działalności dwóch wyhzych fun· 
kcjonarluszy Centrali Zaopatrzenia Przemysłu 
Papierniczego, Wykorzystując swe wysokie sta·. 

OZ pr .cy 
nowisko słuzhowe dopuścili si! onl wielu naduhe 
w celach osoblstero zysku, licz,e na bu:karnÓ~ć 
i wprowadzenie w bl'd odnośnych władz. Od~ki 
czujnośoi Komisji Specj11lnej szkodnicy zostali 
zdemaskowani. 

Chodzi tutaj o Ludwika Kotłowskiego, ktdry 

er~'lklad qodn'I naśladowan!.!!., 

p iegliwością i trudem 
stworzono piękny ośrollek koloniJny 

XII Państwowe Koedukacyjne Gimnazjum I W wysiłkach rodziców pomocą był entuz­
i Liceum w Julianowie posiada swój własny jazm młodzieiy. Dziełem uczniów XII Gim­
ośrodek kolonijny we wsi Łodzianka; w odle- nazjum są estetyczne ozdoby r.a ścianach, „Chlubnym" wyjątkiem okazuje się sklep głości 5 km od Łodzi. klomby i kwietniki przed willą. Troską dziew· 

o nieustalonej profesji (nt to paszteciarnia, Ośrodek kolonijny „Różanka" zawdzięp:a czynek jest, aby ich dom wypoczynkowy upo· 
ni to restauracyjka, czy sklep spożywczy), P· swe istnienie grupie o!lamych społeczników. dobni! się jak najbardziej do pnytulneg9 do· 
T W,ilmańskiej przy ul. Stalina 22. Za bułkę, W roku 1945 członkowie koła rodiicielakiego mu rodzinnego. Gwarancjll prawd1iwych wcza­
k~órq na oko można oc&n!ć najwyzej na •1 XII Gimnazjum po·d przewodnictwem ob. R. sów jest również dobre wyżywienie na kolo· 
:lako panienka z za lady !i:ąda z całym Stawińskiego i dyrektora szkoły, ob. M. Mar· nit: • . 
ipok.oJem 5 d. Na zwrócono; sobie uWagę, że czewskieqo, wyszukali pomieszczenie, 24· h<'lk• Koszty utrzymania pokrywają: Ministcr­
c.ena ustalona wynost przecleż 4 zł„ pcmien· tarowe gospodarstwo i przystąpili do monto· stwo Oświaty, daj1tC: dotację w kwocie 2.000 

wania ośrodka wypoczynkowego dla swych złotych na dziecko za kaidy turnus, l .200 zł. ka argumentuje, ~e ona sama płaci 4.50. Z dzieci. pokrywają rodzice, rentę - Komitet Kolonij· 
ctolszych indagacjt wynika jednak, ie sprze- Opuszczone gospodarstwo, zrnjnowany dom ny z fundns:i;ów, uzyskt1.nych z Imprez szkol· 
dawozynf nie moż! w żaden sposób przy· daleko odbiegały od W7.0rów ośroctków kolo· nych. . 
l10mnfeć sobie dostawcy, u którego bułkt łe I nijnych. Wytrwała 1 pełna poświęr:eniii pra· Dzieci rodziców nlez11moł.nych oraz sieroty 
nabywała. Wszystko wie „clodcr", która na· 

1 
ca rodziców w krótkim czasie rnmicniła za- korzvstają z pobytu bAzpłamego. 

luralnta nte myśli elę pokazywać . Zapytana j nlcdb11.ny folvv,ark w uroczy z11kątek, -znlszc;zo-· . W roku 1945 przebywało na. kolonii 70 
0 masło leżqce w gablotce panienka: odpo· 

1 
ny zas budynek - w wynotlną i lndną willę. dziPcl, w H>46 - 85-ro, w roku bu1t111cym sko· 

, . . . 1 ,' ! i d · 01 Estetyczny wygląd zawdzlącza kolonia r-n<:· r:;:ysta z wczasów 110 dzk!cl. Pobyt w zdro· 
'1iada, ci:e to me i est św ete . n e na a1e .~ Q de wszystkim ob, ob. Poradzie, Hzefizowskie- wych warunkach klimatycznych wzmocni mło· 
do użycia. Potem Jednak, panienka zapomma I mu, Dynicwiczowl oraz Barańskiemu, któr:r.v rle organizmy. Wyniki te wskazują co m('lfe 
olę i przyznaje, że to masło bywa podawana każdą chwilę wolną poświęcali bezinteresow- zdziałać właściwa inicjatywa i ofi.l.rny trud 
klijentom do . konsumcj1. Naturalnte w skla· nie urządzeniu „Różanki". koła rodzicie!i;kiego. Zaw. 

ZEBRANIE 
Dzł•lnlca Cł6rna·Lewa Sr6dmłeJska z.cwla­

iłcznlc, te zebranie odbęd1le 1fę w piątek o 
god1lnte l·e!. 

WYKŁADY 

Wydział Propagandy Komlletu ł.6dKklego 
sawładamła, te w piątek 18 llpe.tr punktual­
nie o god1lnle '11·•1 odbędzie •ł• 1z6sty wy­
kład w ramach 111 D1lalnlcowego Kursu S1ko­
lenowego. Temat wykładu: „PPR - Partla 
Ncrrodu Polskiego". Wykładać będq w Dztel­
nłc.i;relu 

Ruder Pabla.nicka - tow. dyr. C1upryn, 
G6rncr - tow. Suliga, G6rna Prawa - tow. 
Int. Hecht„ Górna Lewcr - tow. Wofnłc:kl, Wi­
«Uew - tow, dyr. Mallckl, Sr6dmlełcłe Lewe 
- tow. adw. Załęski, Sr6dmieticie Pr.<rwe -
tow. Nlteckt, Sr6dmlełcle - tow. Kulesza, 
Sta.romleJlka - tow. dyr. Czekalski, .Bałuty -
tow .. J6twłak. 

UWAGA SEKRETARZE SR0DMIESCtA1 
W sobotę 19 lipca o god1łnte 16-ef w Io· 

kalu łasnym przy ul. Płotrkowskiel 83 od­
będzie się zebranie sekretarzy k6ł oddzł.(Jło· 
wych I og6lnycb, p1acownlczycb ł tereno­
wych. Sprawy b. walne. Obecnoł6 w1ąstklcb 
sek:retc:rny obowlq1kowa. 
ODPRAWA SEKRETARZY I DZIESIĘTNIKÓW 

f, „HORAK" 
Dlfł t> goil1inle 12-el odbędzie 1lę o·dprcr­

wa aekretmzy k6ł l ild11łętnłk6w f. „Horak". 
ZEBRANIA KOt. PPR . . 

WIDZEW: I o godzinie 16-el zebranle koła „Elektro-
0 godzinie 16·el z brania k6l ł.WD, „Az· młyn".. · 

best", Fabryka Maszyn Włókłennlczych, ł.6dz O godzinie 15.30 zebranie ~la I. Kerger. 
ka Fubryka Maszyn. o godzinie 13·•1 ubranie koła Ołrodka 

O godzinie 14·•1 sebranh1 kola odd1iał6w Konf lccyJnego Nr 2 lnUany l·el. 
Chemlczne!Jo l Gumowego PZP1 Nr S. LEWA SRODMIEJHA: 

RUDA PABIANICKA: ~ . o godzlnle 13,30 zebrcmls kola f. „llcrrcbot 
o godzinie 13·•1 sebranle koła pracowni· _ tu•tr:r.ak" oras koła 1 Elfktrownl. 

k6w lluehnl f, „HorQk". 0 go~zlnle 15-eJ aebrcmle kola 1. „Fatiry-
0 godlłnle 17·•1 aebr~nle k6ł terenowych kr..nt". 

Nr 1 I 2 w lokalu dzielnicy przy ul, Włentaw- O godslnle lB·eJ sebranla k61 ł. Zylb•r· 
&kiego 5, utein, Adnt!nl1trator6w, koło Nr 4 KEł., kolo 
GORNA LEWA: Nr S f, Elttlngon. koła V i VI I. Fłuster, kołts 

O god:i:łnle 14-ef zelirnnfa kolcr plerwsse! Nr 3 Centrali Odpadk6w oras koła Okr4go· 
zmiany „K!!lętego Mlync:r'' ora1 przędaalnl weao Zcm:qdu Kin. 
c:lenklel PZPB Nr 1. · O godslllfe 7-el r.ano setiranle III kol~ 

O godzinie 18·•1 sebranla k6ł „Folwark", Gasownl. 
PWP, or.nz koła PKS. ST.!UlOMIEJSKA: 

O god;;:lnfe 19,30 zebranie kola f. „Warta". 0 godstnie 18·•1 u6ranł• lćolo rcllryld Nr 
O godzinie l7·e1 11brcude koła f. „Kłlłi- 4, oddziały 111 fabrykJ Nr 20, Skład6w Opa-

11Zcza1tka". towvch, pracowntków Swkoly Of. Polłt. Wych. 
GÓRNA: O godzinie 14·•1 zebranie kołc:i 9 kom. MO. 

O godllnll ts-eJ sehrcmłe Jćołr.r wyko6c1al· O god1lnle 18·•1 sebranle kolet PZPB Mr 13. 

ni PZPB Nr 3. · ' UWAGA KOLEJARZE PEPEROWCT . 
O godzinie 13-eJ zebrm1ta koła robohll· CENTRALI DYREKCJI! 

k6w dniówkowych PZPB Nt 3. 
O god1dnls 15,30 zebronle kola oCtdlłału 

ł.qkoweJ PZPW Nr 8. 
O god1lnl• 13.45 sebranle kola tkcdnl smla 

ny 'drugieJ PZPB Nr 17. 

SRODMIESCIE: 
o godzinie 14-eJ zebranie koła r. Lewin. 
O godwlnie 15-ef zebranie kola Wydztalu 

Ewldencll Lndnołcł ZM. ' 
O godzinie 15,30 zebranie kola: CHPE oraz 

kola Telefan6\„ MleJakłch. 
O ~od1htłe lB·•J Hbranła k6ł Centreill !by 

tu Maszyn !łolnlc1ych, Centrali Handlowe} 
Przemyalu Chemicznego, Drukc:rrnt Wojsko· 
we!, ZM - ZOM. 

Dzłł 18 lipca o godalnle 15-•J w nili ZZK. 
pn:y ul. ZachodnteJ 57 odb•dsle sltt Hbronle 
komitetu pcrrtyJnego kół d7rekcli kolelaw•I· 
Sprawy bardzo wcrłfte. Obecnoł6 wszy1tklch 
ezlonk6w obow!Cp1kowa. 

b~d11e dyr. C:entr:tłl Zaopatrzenia Przemysłu Pa· 
pl1 rnlczego "1111brew swoim obowl11rkom służbo· 
wym I bez ogłoszenia przetargu :awuł z przed· 
si~biorcernl prywlltnyrn1 umowy o do~tawc drew­
na celulozowego dla Państwowych Fabryk Papil!· 
ru. na warunkach wybitnie niekorzystnych dla 
Skarbu Państwa. Równoczetnie Kozłowski bez­
podstawnie nadał prywatnym przedsiębiorcom ty· 
tul Inspektora okręgowego Centrali Zaopalrieni1 
Przemysłu Papierniczego w~kutek czego naratił 
Skarb Pal1slwa n11 bliżej nie dające się uatalić 
straty. Na tych m11chinacj11ch Kozłowski zarobił 
w okresie od czerwca do koitc11 paidzlernika ub. 
roku 250.000 zł, które to pieniądze pochodziły z 
sum, otrzymywanych przez Naczelnika Wydz111-
łu Drzewnego, Jana Tylżanowsklcgo, od dosl1w· 
ców drewna z tytułu zawarcia kouystnych z ni· 
mi umów. 

Nie dosyć na tym I<ozłowski, po!l!anowił wy. 
korzy tać swoje stanowisko słuł.\>nwe w inny 
sposób i nakłonił Tyli:itnowsklego do dostarcze'1ia 
mu poważnej ilości drewna dla remontu prywat­
nego domu tego żony .w W11rsz11wle. Za drewno 
to 1'ozlowsk1 zapłacił tylko 40,000 r.ł. a pozosta· 
łq sumą obcląiyl ·dostawców. Ponadto I(ozłow~ki 
prow11dzll fatalną gospodarke na terenie Centr11!i 
Zaopatrzenia Przemysłu Papierniczei:o. Na sku· 
trk tego dostawa drewna celulozowego do fab­
ryk państwowych w r . 1946 była prowadzona w 
sposób chaotyczny ! bezplanowy. i d.o\lrowadi\\a 
do teoo ie lalem \946 r. fabryki paitslwowe nit 
mogly" ~debrać nadmiaru zamówionr:~o drewn11 
celulornwego i zmuszone były płaci~ kolei milin· 
nowe sumy tytułem osiowego, 

Jego wspólnikiem był wspomniany Jan Tyli11- , 
nowski, naczelnik Wydziału G_entrall Zao.patr~!'nh1 
Przemysłu Papłłfniczego, ktory równlez zainka­
sował grubsze sumy ..z tytułu zawa~cia !lzczeg6l· 
nego rodzaju „umów z pr~"'.atnymi doi1ta~caml. 
Ponadto Tylżanowski dopusc1ł do powstania nie· 
bywałego chaosu w podległym mu terenie .P.racy, 
czym równie~ naraził skarb peństwa na m1hono· 
we straty. 

Obaj przestępcy 7.0stali skazan~ na 2 lata ~bo• 
zu pracy. Ich przykład winien hyc odstrasllaiący 
dla innych. Niechaj kaidy wie, że w demokrat~cz . 
nej Polsce żadne stanowisko nie ochroni wmo· 
wajców przed zasłużoną kar,. 

Swlt. 

{~~~. L1mdwa.IHI 
ZllIOIU(A KOMPANII CHORĄCIWIANJJ 

Zwłq&ku Ucae1tnlk6w Walid ZbroJnel o Nie· 
podległość t Demokract11 w todlł 

Wzywa 1ię wezy1tldeh cslonków Xompcmt~ . 
Chorcigwi®ej Zw. Ucs. WZ. o N. i D, w Łodzi 
do obowiqskoweqo 1tawienutotwa •I• w piq• 
tek dnia 18 lipca rb. o ;odatnie 19·•1 w lo· 
kalu przy ul. Płotrlcow1ldef 49. 

ZAMINU;CIE PBZTJł;C DO st.Utl'f w PKP. 
W związku z napływajqcymi podaniami 

t licznym! interwencjami o przyJ•ete do 1łui· 
l:iy w przed1tębiorstwle „Poltkłe Koleje 'Pań· 
1two:we" Ministerstwo Xomunikocjl komunt­
kuje, i.Jr wobec braku zapo\tsebOwcmła per­
sonelu, nowych kandydatów do shaby kole· 
jowel nte przyjmuje si11. . . 

Wazelkie podania składane :iar6wno do 
DOKP, jcrk bezpołradnio do Mintaterstwa lto· 
muntkacji będq pozo1tawiane bes roapatrH· 
nla i odpowiedzi„ 

ZE ZWIĄZKU WETERANOW POWSTAJ!l 
SLĄSKICll 

Zarzqcl Zwiqzku Wetctran6w Powatcrń Slq1-
ktc:h Okręg w Łodzi - wzywa wszy1tkfch 
członk6w do stowlenia Ilię w dniu 21 lipca 
br. o gocUinie 20,30 w loketlu :własnym 'Pr21Y 
ulłcy Ptotrkow~!ej 92, celem wzi•o-ia ucu{et· 
łu w uroezystolicłach, zwtqsanych H świ•ł•m 
3-lecia Odrodzenia Polski. 

W dniu iłz11łej1zym odbędą 114 
k61 w nast•puJq_cych dzfelnlc.trcb: 
:;ORNA PRAWA: 

zebrcmla SRODMIEJSKA PRAWA: 
O god1lnłe 15-•I zelfrenłe kołcr f, lo1ow• 

UWAQA 2TCIOWCY1 WYNIKI KWEST! 

O godzinie 1$.30 Hbranle k61 HPW Nr 4 
(kóło IV), PZPW Nr ! (koło U), TkalniCl lłr 12, 
lucbholc oraz Jachowie:. 

lkł. . 

O god1lnłe 18-el zebr.ante koła '!'kabli Wel 
niem•!· 

O godzinie ·15,30 zel:irante kolcr f, „lurt1". 

\ 

Zebranie informacyjne 'Z.Wiqzone z Wy!c:rz· Przeprowadzona w niedzielę i{nfa 8 ltpe<1 
d,m na ob6z wypoczynko.wy do wteńca·Zdro I l947 · r. kwesta uliczna w mie6cte todtt na 
ju i Ob61 wypoczynkowo-szkoleniowy, odbit· 1ieroly po poległych Obrońcach Ojc:iyz!ly, 
dzie stę w niedzielą dnia 20 bm. o godz. 11 przebywajqcych w Ilomcr:c:h I>siecka Pik. lCt. 
w lokalu „zYCIA" ul Piotrkowska 48. Łc:iwryn~wic:zeft i:lałr "" rezultacie 189.250 Jl-. .1 

' 
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Nr J95 

Kronika m. Kutna 
Komu winszujemy 

.Sobota 19 lipca 1947 ~ 
Dziś: Wincentego 
Jutro: Czesława 

-o 

Telefony 
Pow. Urząd Bezp. Pub!. - Nr 37 
Pow. Kom. MO. - Nr 22 
Miejski Pooterunek MO. - Nr 35 
Starostwo Powiatowe - Nr 31 
Prezydium Pow Rady Narod. - Nr 102 
Zarząd Miasta Kutna - Nr 30 
Straż Pożarna - Nr 41 
Urząd Repatriacyjny - Nr 86 
Pow. Z<lkłari Elektryczny - Nr 32 
IJ1· · I Zdrowia - Nr 91 
Po'..5:.:i Czerwony Krzyż (PCK) - Nr 89 
Szpital Powiatowy - Nr 20 
f lbezpie<:zalnia Społeczna - Nr '34 
Apteka „Pod Orłem" - Nr 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - Nr 7 

Tymczasowy Adres Redakcji „Głosu Kut. 
nowskiego" Powiatowy Referat Kulturv i Szttl. 
'd, Kutno, ul. 29 Listopada 1, tel N'r." 17. . 

Pigteh 

Pożar. od piorunu 

.,G l O ~ K U T N O W S K I„ Str. 5 

~ wiatla rozpro!izą 111rohi 

1Zarówka wypiera lampę nalto 
Plan elektryfikacji wsi rozwija słę pomyślnie 

Je<lm1 z głównych <l7.wigni postępu wsi j~s ~ la się na zabobonach, przesądach i zacofaniu. I szego roku powojennego, pe ł nego t r!lflnoścl go­
elektryfikacja. żarówka. elektryczna, aparat ra- Ciemności wiejskie podobnie 1ak i ciemnota sprzy spodarczyoti i poli tycznych. 
diowy, elektryczna wialnia i mlockarnia, nie mó- jaly tylk9 dążeniom klas posiadających. Trzyletni Plan Odbudowy prze„ id u.i e zelektry­
wiąc już o bardziej złożonych i specjalnych ma· Obóz demokratyczny od pierwszej chwili dt> · fikowanie w ro~u 1947 600 wsi. 050 mi!ionów zł. 
szynach jak np. l!!cldryczna dojarka, zmieniJją ce niał znl!czenie elektryfikacji rozumiejąc, że wyznaczyło pan~tw?. na. przeprowadzeme t~ J. ak· 
radykalnie poziom życia rolników i pod wzg'~- chlap oświecony i wciągnięty w krąg kultui y, CJ!. ~.rzesz!o 2.35 m1honow złotyc h zostało JUZ do 
dem kul! uralnym, i gospodarczym. Szare, znojn'-! silny gospodarczo i _zadowolony z życia będ?.ie c0w1h obecne i wydatkowa.nycf.! ~a zakup. mate-
i nieco monotonne życie clilopa nabiern dzięki za- fund;imentem władzy demokratycznej w Polsce. nałów I na przep:owad~en1e robot. . . 
stosowaniu zdobyczy techniki nowych brrw. Zy- Jeszcze w r. 1944 na oswobodzonym skraw· Obok funduszow pans!wow~c0 zaangazowsne 
cie staje si9 lżejsze i przyjemniejsze. ku Polski Lubelskiej nie bacząc na rozlegającv zos!aly prywatne za3oby p!e n1.ęzne. B.ardzo ,PO· 

Niestety, nie pamiętali i nic chcieli o tym !}ct · się jeszcze huk arn11t. przystąpiono do pierw- wazny, bł.iska 80-pr.ocentowy Jest udział wsi w 
miętać władcy w Polsce san11cyjnej. W przccią::;u szych prac. pokrywan.1u. \i.:ydatkow. . . 
20 lat drugiej niepodległości zclrktryfikowano .w W r. 1945, zelektryfikowano w Polsce jui 266 c .. Ale wie~ me sar~a. Roz~m1e o~a -~na~zeme 'lk~ 
Polsce zaledwie 1263 wsie. Cyfra ta oznacz", że wsi 3 więc przeszło cztHy razy tyle, co przed Jl elekt.ryf1k.ac~1n~J. p_ragme wzmesc się na WF 
prz"ciętnie rocznie przyląt:zano do sieci tlekfryn· ~· szy poz10m 1 me załuie grosza. Ba! Poszczegol· 
nych 63 w~ie. WOJną. . . . ne gromady starają się ubiec sąsiadów. Do Zje i-

Jeżełi uprzytomnimy sobie, ·e ilość gromad W roku 1946 ęlektryftkacia ivsi nabiera ·cha· noczenia Energetycznego okręgu warszawskiego 
w Polsce wynosiła w r. 1.939 ponad 4o.OOO to łat· rakteru planowego. TernP.,o całej akcji wzrasta. wpłynęło w rb . .aż 200 zgło~zet1, gdy na rok bie­
wo obliczyć, \'{ Jakim s!osunl;u „inwestycje" !!a · żarówka elektryczna wypiera lampę naftową z żący P.rzewidzianĘ! )est w tym województwie e-

. I . l t b . 467 wsi Trzeb b ł b bi' k 8 I t ł d lektryf1kacja 20 wsi. nacy )ne zaspa mia Y po rzc Y wsi. . .. ·" . : . . a. ~ 0 Y 1 ~ 0 a ~va zy ob· Największe nasilenie akcji przewiduje się w 
. Nic dziwnego - ~as.zystowsl~a :vl<!dw s.ana s zar„tf~ow J kap1tahstów, azeby zrealizować to. okręgu krakowskim (112 v,-si), łód zkim (90 wsi), 

CYJna, władza . ohs7arrnkow l kap1taltstow opiera- co oboz demokraty~zny zdziałał w ciągu pierw- I mazowieckim (85 wsi). 
1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n111111111111111111111111111111111111111111111111m111 111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111 · Coraz wyraźniej zarysowuj~ się kontury prly· 

NA w OK A ND ZIE JA DOW EJ :~~~hc~:~~!~iaj~~%1<l~~l~~e ~~ó;;~k\~~ei3~zl;~: . - „ kowskich będą mogły zakupić nawet droższe e-
MśCIWY HITLEROWIEC riskatę mn)ątku ,oraz IJOzbawienie praw oby. lektryczne m~szyny gospo?arcze. z których po-

w ubiegłym tyge>dmu urzędował w Kutn!e watel~kich I honorowych na lat 10. ten; k.orzystac będą mogh wszyscy czlonkow:e 
Okręgowy Sąd na ser;ji wyjazdowej, Rozprawy Bronił ~ urzędu adwokat Berg z Kutna. społdz!el~i. . . . , . • 
prowadził S. O. '3r. Diehl, oskarżał prokurator To Dz1ęk1 sfmałtzowamu umo~y pomiędzy ten-
aplikant sądowy .r. J.Pch, ponadto jako ław. * "' • tr~l~ym ~am~?em. Enerf'etyk1 a Spoleri„ zobo-
nicy występowali •HZP.rlstawiciele miejscowego w1~2a}a st.ę spoldz1elczośc do rozprowadzema ma-
społec.zeństwa. Olga Zarzycka, mieszkanka Kutna, tena!ov: m~talacyinych przy .pomocy własnych 

Postaramy 51·ę· c"rtelnikó n 1 Senatom.ka 44, ur. 5 lutego 1921 r. we oddz1ałow t gmmnych spółdzielni Samopomocy , . · . - · .w as~yc 1 zap~- Chło kie·. znac z pi:zeb1eg1em v•szystk1ch rozpraw, •dziś wsi Strz€ke, gm. · SóJki, w czasie. oku- ps l . . . . . 'o- . 
podajemy sprawę Rudolfa Werfla, w które)· „ h'tl k' . 1 'ł . W. sklep1~u spoldz1elczym. b~d~te _mo0ł chlt.;P 
w charaktene ław1\.ików zasiadali ob. St ż • pac3i 1 erows Jej zg.ost a swoią przy· nabyc dr~t i. lamp~! ~yłączmk J z~rowkę. Pa~-
wica · ob M z 1 k' · Y należność do narodu niemieckiego i O· stwo, społdz1elczosc 1 prywatne firmy pracu1 3 

l • . .a ew; 1· trzymała nr grupę. nad realizacją planu. 
Rudolf Werfel nr: „ ~aja 1883 r., folksdojcz Wszystkie trzy sektory oodaly sobie dłoń 1 

po~iada~ za _okupaq1 g_~s~odarstw~ . s~aJone we Za zdradi;; narodu st::inęla µrzed Są- wspólnie realizują wspaniałą .ideę elektryfikacji 
wsi W1erzb1e, qm. So1k• Speqalme odzna. <Jem Okręgo\vym, który po rvzpatrzeniu wsi. L. 
czyi sir, wyraiinowanym okrucieństwem w I 1· ' · t t b 
stosunku do Polakiiw, których lżył słowami, ow tcznosc1 ·przes ęps wa i z a<laniu 111!11 •1·1·11u1K11111111·1.11 11!.111111H1111111·111111Hn 

w ubierrlą ooootę nad o·miną Piąte!< 1· oskarżał przed żandarmerią i gestapowcami, a zachowania się oskarżonej w okresie O· Przedszkole spo·1dz1"elcze 
~ .,, wielokrotnie brał ttdział w wy~iedlaniu Pola. lwpacji skaza! ją na I rok i 6 mi1esięcy terenami z . nią sąsiadu1'ącymi "'rzeszla k' . . . . z· h . . . ,... ·ow i sc1ganin PMtyzantow. więzienia, pozbawienia praw obywatel· W yc linie 

burza, która obok drogocennego dla Osobiście cię.l:< .:i re bił małżonków Adamct skich i honorowych na przeciąg 2 lat, 
:ikopowych deszczu, prz.vniosła ze soba i Marii; Rybickich, Marianni; i Eugeniusza Sob 

· · · · k-..J d · • czyka. Rudolf We,•d doprowadzony na roz- oraz na zaplacenie 3.000· zt•opłat sądo· 
Teren Zychlina, podobnie jak cały powiat 

Kutnowski posiada silnie rozbudowaną sieć 
spółdzielczą. Z inic jatywy ob. Marii Śniegoc­
kiej, powołane zostało do życia przedszkole 
dla dzieci pracowników spółdzielczych. Przed. 
szkole mieści się w parku miejskim w Żych­
linie. W roku bieżącym uczęszczało do przed­
szkola 34 dzieci, nad którymi wzorową opie. 
kę miała prŹedszkolanka ob. Nadroska. 

rowmez 1 sz ·vuy . .Je en z towarzysz;:i- ' 
h • prawę z więzienia w Kutnie, do bicia Pola- wycn. 

~yc jej piorunów uderzył w za budo- ków · przyzl)ał ~lę, innym 1hrodnlom zaprze- .Jako ławnicy zasiadali <Jb. ob.: Józef 
wania ob. A<lamiaka We wsi Janowice czyi. Us arkiewicz i °Tadeusz · Wiaksa. Oskar· 
wywolując pożar. Spłonęła stoooła S<Jd po przesł · chaniu świadków, uznał Ru-

. • d ł · dolla \A/erfln .... •innym z;irzuconych mu prze. żal ppor. B. Smoleński, bronił adw. Lu-„g1en u a o się z·lokalizowac·. - ..i • s k · 
------------.....:~--~.:;st~ę!:;ps:t,:w~i~s~k:;t;,;;1:.:_ł_;~~o;:_::.,:a~ł2::..;::la:t_.:."',ięzienia, kon- uom1r a OWICZ. t. 

·Qe. egacja F.A.O. w Kulnie 
zw1edz1ła zakłady spółdzielcze i wzorowe gospodarstwa chłopskie 

Popis dzieci przed.szkola, jaki niedawno 
odbył . się w obecności rodziców i miejsco­
wych władz, wystawa prac dzecięcych, dały 
dowód, że miniony rok szkolny był dobrze 
wykorzystany dla rozwoju duchowego i fi. 
zycznego najmłodszych pociech spółdziel. 
czych . 

. . Na teren powiatu kutnowskiego, zgo 
11nie. z zapowj.edzią przybyła Misja Eko­
~om~cz~a .F.A.O._ (Organizacja dla wy­
z7w1e~1a 1 _Rolnictwa przy Organizacji 
~ar?do_w Zj~dnoc~<mych), które.i czlon­
~<J'_Vte. indywdualme rozjechali się po 
sw1ecie. 

J~dni delegaci zwiedzili Spółdzielnię 
Rolniczo:Han<llową „Wspólna Praca" w 
Kutnie, inni, na czele których stal pan 
Ciarek prof. uniwNsytetu amerykańskie 
g_o z Wisconsin, zwiedzili elewatory na-
5mn buraczany'l:h p. f. ;,1Aleksan<ler Ja­
n~sz i Synoyv-ie" w Kutnie, jedne z naj 
większych me tylko w P.olste; ale nawet 
w Europi€. Profosorowi Clarck'owi z 
ram.ienia wł~<lz p<)wiatowych towarzy­
szyli ob. Spiewankiewicz Kazimierz -
p;zewo<lni:czący ~o:v. R.ady Narod()wej, 
oo. Ludwik Kwasrnewski - wicestaro­
sta powiatowy; oraz ob. Stanisław Zy­
wlca - agror.iom powiatiowy. 

Profesor ~Jarek z towarzyszami pą 
zwi€dzeniu elewatorów wyru zył w po-· 
wiat i zwiedził gospodarstwa działkowi­
;.:zów w Nowej Wsi, wzorowe gospodar 
stwo ob. Antoniego Marczaka w Gołę­
biewie; oraz mająkk Strzelce; pozosta· 
; ący w administracji Pa!lstwowych Za­
kładów Hodowli RośHn. 

Wrażenia, jaki-e wyni•osla Misja z te­
·~nu, dadzą się o.kreślić następująco: 
Piękny stan pól, za:-:;iewów, dojrzałego 
zboża, na <lzialkach powstałych z refor­
my rolnej, Jednocześnie więcej, niż skro 
mny stan budynków mieszkalnych, na­
rzędzi rolniczych r sprzężaju -.! utwier­
dziły prof. Clarck'a i jego towarzyszy 

w podziwie dla kolosalnego wkładu pra· szczególnie ,;badanem" t. j. rośliną spro 
cy . chlapą pnlsldego i przywiązania do wadzoną do Polski z Syberii. 'Bad-an za-
wlasnego kawalka ziemi. wiera 30 procent drogocennego garbni· 

Wzorowa i racjonalna gospodarka ka, potrzebnego w przemyśle skc5rza· 
ob. Antoniego Mąrczaka zdobyła sobie nym. Jest to pierwsza tego rodzaju ho­
całkowite uznani·e Misji. W majątku dowla w P.olsce. 

Czylajcie 

„Głos Kutnowski" 
Strzelce; prof. Cla rek zainteTesował się t. 
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Odprawa opiekunllw spóldzlelczych 
Związku Samopomocy Chłopskie) · 

Powiatowy Z_ai:zącl Zwią~ku Samo- Praca opiekunów jes honorowa i po · wynikających z działalnośd spół.dzielni, 
pomocy C?lopsk1e! w K~t~1e w_ trosc_e legać będzie na stałym wglądzie w go· ma pomogać kierownikowi w pokony· 
0 

_usprawrneme. działalnoscJ swoich spał spodarkę spółdzielni. Oniekun ma być wan1'u trudnos'c1·, oraz ma dą.z' yc· by k"'n-duekzych placowek terenowych, powo· • ~ - " 
iat do życia instytucję t. zw. opiekunów I doradcą kierownika społdzielni przy roz takt pomiędzy spółdz·iielnią gminną a za 
spółdzielczych. wiązywaniu tr'u<lniejszych zagadnien, rządem powiatowym był 1 ciągły i jak naj 
~~--..~·-:--~a:rw= ..... a-.-•~„4':-„,............., ściślejszy. 

-Eęczvco Dnia 15 .bm. odbyła się pierwsza od-

K om i s1• a Spec1· at na tępi paskarstwo ~:::: ~~
1

:~:~:::ó'.~~;:~~""~w~:::~ I ,:,,amo·pomocy Chlopsk1e1 tow. Andrz~! 
. Delegatura Komisj! Specjalnej. w Lo 3. Kamińska Zuzanna, właśc. sklepu Grz-ego_rczyk ~ _ab~zernym. r~fe:ac1e 

d~1 po przeprowa<lzeniu <lochodzen prze spożywczeao w l..ęczycy ul. Poznańska szczego!owo nasw1etltł zadania, 3ak1e bę 
c1w p~skarzom :v _Ł~czycy ukarała ~rzy za sprzedai bułek po cenach spekulacyj- dą mieli do wykonania opiekunowie po· 
wnam1 w wyso~\OS<:J od 2 do I Otys1ęcy h szczególnych spółdzi,elni. 
złotych następuiące osoby: nyc · 

J. Błaszkowska Stanisława wfa'śc.. 4. Trzeciak Stefan; właśc. sklepu spo Opiekunowie rekrutują się z aktywi· 
sl~lepu ~pożywcz<!go. w Łęczycy ul. Gen. żywczego w Łęczycy ul. Gen. Sikorskie- stów &pół<l'.ziiekzych, ~tórzy dotychcza· 
S1kons~1e~o 31 ~a sprzedaż bułek po ce- go ·59 za sprzedaż bułek po c~nach spe·· 6ową swoją pracą dali dowód, że dobrze 
oach2 :,Kp-ei<U_1~ck~1nzych. t 

1 
, kulacyjnych. '' I orientują się w zagadnieniach S'Półdziel· . amtns 1 ygmun w asc. owocar . . . . 

ni \v Łęczycy ul. Gen. Sikorskiego 34 za 5. Jaworski Stefan; ~łaśc. piekarnł ćzych, I będą _umieli 1)rak'n ·<:znle poko 
SPF€daz butek o wadz€ niższej i po ce- w Łęczycy ul. Marsz Stalma 13 za spe· nywac trudnoscl terenowe. 
r.f1ch spe·kul ac y jn ~ch. kulowanie na chlebie . 

. Wvd·? wca : Wof Komttq1 P?R w Łodzi K ,, tet Redokr.vlnv Red 1 Adm .. Łódź. Piotrkowska 86 lel~fony, Redaktor Nocielny 216-1' Sektełońot 254-21. Reda'.<qa nocna 172. -,.1 
Dzfnł ogłoszeń, Plotricowska 55 tel. 11 I ~ Konto PKO VII - 1505. Zakł. Graf. Sp. Wyd. „tódzld Instytut WvdownfCZlf•. -- ---·----'"".""~~--------------------------------CE1 NIE OC„ OSZEN Wydawnictwa "Glotu R obotntczegoH w Łodzt obowlqzujqcy od dnia 15 czerwca 194'1 t'llcu. W tekście: od 1-100 mm. zl SO. 101-200 mm. 'l!!ł 60, powytej zł '10. 
.'la ·iekstem: od 1-100 mm. zł SS, 101 - 200 mm. zł 45, powpej zł 60. Drobne za ledno si owo: poszukiwanie rodzin zi 20, bcmdlowo n. kane, mpAO 1 aprHdai) zl 25, ~cuhv d 2d, 

~oszukiwanie prC!cy zł. 10. W DJ.ed.ztelfł 1 łWl•ta ~Je dloMł. 
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Ze sportu PRZYGODY 
pięciu typków z Banialuki Remis, zwycięstwo, czy porażkę 

przyniesie nam 9 spotkanie z piłkarzami Rumunii ? 

11. Chcą1c sfę uratować, Oapa 
Na sam szczyt się sosny wdrapał, 
Ale sosnę wraz z kor·r.enlem 
Porwał żyWioł w oka mgnieniu. 

-~ 
12. Pa1e<>1Gg był na wieży · ·-

I ksi~yca wielkóść mierzył, 
Sied•ząc za swym telesk®em, 
Kiedy spłynął wraz z patopem. 

RUMUNIA: Stanescu, Farmatl, Dragna, Siclovan, Pall, Bacut, Dumitrescu III, Peczow· 
ski, Spiellman, Marina, Parkasz.- . • 

POLSKA: Brom, Barwiński, Gędłek, Jabłoński II, Parpan, Jabłoński, I, Czachor, Kula· 
wik, Swiciarz, Gracz, Giergiel. 

Sędzia Vlcek (Czechosłowacja). 

Jutro o godzinie 18-ej na stadionie Wojska 
Polskiego w Warszawie spotkają się po raz 9 
w historii naszego piłkarstwa reprezectacje 
Rumunii i Polski. 

1937 rok - porażka Polski 
1938 rok - remis 
RUMUNII WIERZĄ W zwycJĘSTWO 

Jak donosi korespondent „Przegiądu Spor· 
towego" Misunka z Bukaresztu, w obozie na-

. BILANS 8 SPOTKAiil szego przeciwnika panuje dobry r.astrój. Potę· 
Bilans dotychczasowych tych spotkań nie guje go jeszcze ostatni sukces piłkarzy rumuń· 

był dla nas pomyślny. Na osiem &potkań zwy· skich w walkach o puchar Pllństw Bałkań· 
ciężyliśmy tylko raz. Oto niektóre wyniki pol· skich, w których pokonali ostatnio Bułgarię 
sko-rumuńskich pojedynków piłkarskich: 3:2, a przed tym odnieśli zwycięstwo nad Al· 

1923 rok - Czerniowce - 1 :1 banią 4:0, oraz ... narzekania prasy polskiej po 
1923 rok - Lwów - 1:1. występie naszej reprezentacji w Norwcgili 
1927 rok - Bukareszt - 3:3 I Przeciw1co Polsce, jak donoszą z Bukaresz· 
1931 rok - Warszawa - 2:3 dl::i Rumunii tu, zagra prawie ten sam skład, który grał z 
1932 rok - Bukareszt - 5:1) dla Polski Bułgarią. Zmiany nastąpiły jedynie na pozyc· 
1934 rok - Lwów - 3:3 jach prawego obrońcy oraz lewoskrzydłowego. 

H' Paryżu ąorzel niż w H'intbledonie 

Jędrzejowska i Skonecki wyeliminowani 
Międzynarodow!l mistrzostwa tenisowe Fran· 

cji obok Wlmhledonu, należą do jednych znaj· 
poważniejszych turniejów europejskich. W 
tym roku w turnieju tym biorą udział mistrz 
Skonecki i Jędrzejowska. 

W grze pojedyńczej mężczyzn Skonecki zo· 
stał wyeliminowany bez walki, gdyż z niewia· 

domych przyczyn nie stawił się na korcie. Ję· 
drzejowskiej też się nie poszczęściło. Natrafi· 
ła ona na swą partnerkę w grze podwójnej, 
Rumunkę Rurak i przegrała z nią po zaciętej 
walce w 3-ch setach 7:5, 5:7, 4:6. 

Para polska gra jeszcze w grach podwój· 
nych. 

--------------------Kolejarze. się popisali 
zwyciężając piłkarzy Czechosłowacji 5: 3 

Dużym sukcesem poszczycić się mogą nasi ł Bramki dla Polski zdobyli: Polka, Białas, 
kolejarze.lpiłkarze, którzy w ostatniej eł.wili Brotek i Anioła (2). 
zdecydowali się pojechać do Budapesztn na N "bl'" . 'k· b 
międzynarodowe igrzyska kolejarskie. I aJ izszym nas~ym przec1wm iem ędzie 

Tego samego dnia, w którym przyjechali w sob_otę. Jugosław:a· '? ile c~łopcom naszym 
do stolicy Węgier, Polacy rozegrali mecz z re· uda się Ją pokonac, me będziemy bez uans 
prezentacją kolejową Czechosłowac.il, zwycię· na zajęcie w Budapeszcie 'pierwszego miejsca 
żając ją 5:3 (2:3). w turnieju p~łkarskim. „ ............................... . 

Ubezpie.czaln.ia tylko dlfch_orych 
Akcja przeciw nieuzasadnionym zgłoszeniom 

W dniu 15 bin. odbyło się w Gmachu Ubez· ich członków akcję uświadamiającą. Ubezpie· 
pieczalni Społecznej konferncja władz Ubez- czalnia jest instytucją, przeznaczoną dla praw­
pieczalni i przedstawicieli Związków Zawodo· dzidwie chorrch i potrzebujących pomocy. Lu­
wych. Na konferencji poruszono sprawę nad· dzie, którzy z tych czy innych względów nad· 
miernego i nieuzasadnionego zgłaszania się du używają prawa, jakie przysługuje chorym pra. 
żej ilości robotników do lekarzy Ubezpieczał cownikom, działają na szkodę nie tylko apa­
ni w celu otrzymywania zwolnień z pracy. ratu produkcyjnego, któremu odbiera się pew-

Jak wykazuje statystyka, w pierwszych ną ilość cennych roboczych dniówek, lec:1 
miesiącach b.r. udzielono już zwolnień na ró}Vnież krzywdzą naprawdę chorych kolegów 
przeszło 100.000 dniówek roboczych, to jest zabierając cenny czas lekarzom i pracownikom 
ilość, która podwójnie przekracza analogicz- Ubezpieczalni Społecznej. Toteż Związki Za· 
ną cyfrę z ub. roku. Częste są wypadki, w wodowe postanowiły przyłączyć się do akcji 
których rzekomo „chory" robotnik lub pracow zwalczającej te niezdrowe objawy, postana. 
nik nie poddaje się decyzji lekarza uznającej wiając wysłać kontrolerów społecznych, któ. 
go za zdrowego i zdolnego do pracy, lecz do. rzy będą dopilnowywać, aby zwolnienia Iekar· 
magają się zaświadczeń. skie były udzielane tyJ.Jco naprawdę potrzebu-

Związki Zawodowe postanowiły przepro- jącym. 

wadzić na terenie zakładów pracy w_ś_r_ó_d_sw_o_. ----'- Swlt, 

~~m::'ra Po ilu 1a1ach . 11~0Zff przysługuje renta inwalidzka? 
Okręgowy Sąd Ubezpieczeń Społecznych 

I rozpatrywał interesujqcq sprawę z punktu Wi· 
dzenla św1ata pracy. 

I 
Oto Franciszka Karolak zaskarżyła i:łecy· 

zję Zakładu Ubezpieczeń Społecznycih, kt6ry 

ne jest przepracowanie 200-tu tygodnt skiixd­
kowych, lub lSO·ciu, gdyby in.walldztwo na· 
stq;piło wskutek wojny. · 

Ut, Karczma cała, że drewniana, 
~yła też Przez prąd oorwana. 
Pik z Fiiołem d.rża ze strachu, 
Na słomianym sied~ąie dachu. 

WŁAMANIE DO MIESZKANIA 

Dla złodziei mieszkaniowych „czas ogór· 
kowy nie istnieje. Przy ul. Roosevelta nte· 
znani sprawcy wyrżnęli szyby do okna mie· 
szkania Jadwlgi Brytalskiej i dosta.wszy się 

d'o środka skradli garderobę damską, bteltz· 
nę damską jedwabnq; i kieszonkowy zegarek 
męski 

ZMABŁ NAGLE 

W mieszkaniu Reginy Czangier przy ul. 
Folwarcznej zmarł nagle nocujący u .niej 
wuj, 46-letni Wacław Zawtckl, zam. przy ul. 
Rentowej 25. Pnvbyły lekqrz stw1erdztł już 
ylko zgon. 

-odmówił jej przyznunia renty inwalidzkiej. 
Jak wiadomo do otrzymania renty ntezbę·d 

ZNOWU WYPADEK TBAMWAJOWY 
Tyle się mówi i pisze o konieczności prze· 

strzegania przepisów ruc'h.u ulicznego, « jed 
nak wciąż jeszcze znajduict slę lekkomyślni, 
którzy swo!m postępo.waniem naraiiajq się 
na ryzyko ciężkiego kalectwa a nawet śmler· 
ci. 

Dnia 17 b.m o godz. 6 rano na ul.Rzgow­
skiej róg $lqskiej. Stanisława Adamiec zam. 
w Rzegowle pod Wrocławiem, wyskoczyła z 
tramwaju i uległa nteszczęśltwemu wypad· 
kowt. Dostała się ona pod koło wozu, 
które obcięło jej nogę powyżej kolana Nie­
szczęśliwą Pogotowie Miejskie w stanie gro · 
źnym odwiozło do szpitala. 

Tymczasem, jak przyznała powódka Ka­
rolak, przepracowała ona 146 tygodni skład· 
kowych. 

Sąd oi:łdalil Clecyzfę ZUS·u l przyznał Ka­
rolakowej rentę tnwalidzk~ wychoCiząc z 
założenta, że ze względu na obecny ustrój 
należy zrobić odstępstwo od rygorćw usta· 
wy na rzecz osoby pracującej. 

Ła.wnikamt byli ze strony pracowni!C6.w -
Władysław - Lech, o H st'rony praeoaawc6w 
- Ignacy Syktiba. 

Przewodniczący Sąi:łu sędzia Wein'Daum 
zgłosił w związku z 'wyrokiem votum sepa· 
ratum. 

Sędzia Weincaum uzasadntł swoje stano. 
wisko w następujący sposób: przede wszyst· 
kim według ustawy nawet brak 1 tygodnia 
pozbawta prawa do renty; 

Liberalne traktowanie ustawy liyłoliy za· 
chętą do poszukiwania renty nawet po 2-3 
tygodniach składkowych, co doprowadziłoby 
do bankructwa lnsłytucJł. 

Zdantem przewodniczącego należało skar 
gę Franciszki Karolak oddalić wobec zasa · 
dy „dura lex - sed lex". 

JAKIM JEST NASZ PRZECIWNIK 
Rumuni należą do graczy azybkich I bojo· 

wych. Są to przeważnie młodzi chłopcy, nie 
przekraczający 25 lat. Za najsilniejszą forma· 
cję Rumunów uważany jest ich atak, w któ· 
rym króluje prawoskrzydłowy FarkJ.sz, tak 
zwany „Złota nóżka". Parkasz .na być bar· 
dzo niebezpiecznym strzelcem. 

KRYTYKĘ NASZEJ REPREZENTACJI 
POZOSTAWIAMY CZYTELNIKOM 

Tyle o Rumunach. O naszej ;eprezentacji 
pisać nie będziemy. Wszyscy miłośnicy okrą· 
glej piłki aż zanadto dobrze ją znają i wiedzą 
czego mogą od niej oczekiwać - gry słabej 
i rozczarowania, lub jakiegoś nieobliczalnego 
wyskoku, pozwalającego na snucie wielkich 
horoskopów naszego piłkarstw11., do chwili no­
wej, niespodziewanej porażki. Piłkarza nasi 
zwyciężają bowiem też od czasu do c'l:asu 

Do tej chwili, niestety, ciągle eksperymen· 
tujemy i ciągle szukamy kośćca Ttaszej repie· 
zentacji państwowej i - jak do tej pory -
bez rezultatu. Miejmy więc jesżcze i tym ra· 
zero nadzieję, że sobotni mecz z Rumunią mo­
że przyniesie nam podwójną korzyść - zwy· 
cięstwo na boisku i ostateczne ustalenie szkiit 
letu naszej jedenastki paristwowej. 

PRO PUBLICO BONO 
Kapitanowi Polskiego Związku Piłki Not 

nej, płk. Reymanowi szczerze tego .r.yczymy, 
chociaż moglibyśmy mieć do niego małą ura· 
zę, że zapomniał tym razem o„. łodzianach. 
Ale chętnie mu to darujemy „pro publico bo· 
no ff. 

Ekspedycja piłkarzy rumuńskich wyjecha· 
ła do Polski we wtorek popoh1daiu. Kiei;ow· 
niklem ekspedycji jest adwokat Vargolicy, pił· 
karzom towarzyszy trener Valcow i przedsta· 
wicie! radia rumuńskiego. 

D~ugłos: 
„ 

··",._. 

Sadowski· 1 
FarkaSz • 

Sadowski, P9lak z pochodzenia, jeden z repre· 
zentacyjnych·- bramkarzy rumuńsidch. 

Rok temu gościliśmy w lodzi na boisku 
ŁKS-u drużynę piłkarską kolejarzy rumuriskich 
F.T.S., w barwach których grał Polak Sadow· 
ski, jeden z lepszych bramk.11.rzy rumm'iskich. 

Sadowski tym razem do Polski nie przy· 
jeżdża, gdyż wyjechał z reprezentacją koleja· 
rzy rumuńskich do Budapesztu, gdzie odbywa-
ją się igrzyska międzynarodowe. , 

Sadowski zna piłkarstwo polskie z zeszło· 
rocznego u nas pobytu i przestrzega podobno 
Rumunów przed zbytnim optymizmem. 

- Wiedźcie"..:.. mówił iIJ;l na odjezdnym -
że Polacy są zdolni do wyskoków i wcale się 
nie zdziwię, gdy powrócicie pokonani... 

„Złota nóżka" natomiast, Parkasz, który już 
dwukrotnie grał przeciwko naszym chłopcom, 
jest podobno pewny zwycięstwa Rumunów i 
to ... różnicą trzech ·bramek. 

Czy aby nie za wysoko, p. Farkasd 

z Ż:l}cia KS Zr)JW 

Zebranie motocyklistów 
Dzisiaj o godz. 17 w lokalu własnym K.~. 

Zryw odbędzie się zebranie sekcji motocyklo· 
wej. 

Ze względu na ważność omawianych spraw 
stawiennictwo wszystkich . członków obowiąz· 
ko we. 

Im bliieJ końca - tym więcej protest6w 
Po meczu Warta - ŁKS w Poznaniu, wy· 

granym przez Wartę 4:3, ŁKS złożył formalny 
protest do W.G. i D. przy P.Z.P.N-ie. 

Łodzianie kwestionują zdobycie przez War· 
tę bramki z karnego, który sędzia podyktował 
przed wy~onaniem przez Wartę rzutu wolne· 
go, poprzedzającego rzut karny. 

Protest, jak się jednak informujemy, m~ 
małe szanse powodzenia. 
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